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Bedziemy 
ubezpieczeni 
od wypadków 
Prace przygotewawcze 
w Ministerjach 


KAWALERZYŚC 
POLSCY GÓRĄ 


Rotmisirz Królikiewicz zdobywa trzecie 
mie sce na zawodach hipicznych w New Yorku 


k 


u 
z) 


Opracowany świeżo projekt 
ustawy o ubezpieczeniu od wy- 


Warszawa, wtorek, dn. 23 listopada 1926 


wczyna? 


CENA 20 GR. Rok I. 


r. 


W barakach dla bezdomnych na Żoliborzu 


Choć głód i zimno dołe:cza, a woda jesiennego deszczu le- 
je się na glowy, nie tracą humoru i radości nieszczęśni pensjo- 
narjusze baraku dla bezdomnych. 


dni zawodów jaknajlepsze ro- 
zultaty. Jeźdzcy polscy uz 
czestniczyć będą we wszyst: 
kich konkursach ; należy mieć 
nadzieję, że wykażą taką sa- 
ma sprawność, jak na dotych: 
czasowych zawodach między: 


NEW YORK, 23.11 (PAT). 
W pierwszym konkurse od- 
bywających sę tu zawodów 
hippicznych rotmistrz Króli- 
kiewicz na „Jacku“ 
trzecią nagrodę. 


zdobył 


padków i chorób zawodowych 
okazał się nieprzystosowany do 
potrzeb życiowych. Dlatego Mi 


nisterstwo Ochrony Pracy o- 
pracwuje projekt jednolity u- 
stawy o ubezpieczeniu na wy- 


padek choroby, niezdolności do 


Zwycięstwo rotmistrza Kró- 
lik'ewiczae w pierwszym dniu 
zawodów, wróży na przyszie 
| -occocacoj oc aa 


narodowych w Londynie, [pracy oraz od wypadków. 


Rzymie į na Rivierze. 


Rugi opozycjonistów 


Chamberlain—Briand—Mussotini 


(z; będzie jeszcze ciepło? 


A jednak 


w Sowietach 


Za tydzień bądziemmy mieli zimę 


Wyrzucenie Trockiego (Ci, Którzy decydują o losach 


i Zinowiewa 

MOSKWA, 23,11. (PAT) — 
Trocki został usunięty ze sta- 
nowiska prczesa departamentu 
techniczno - naukowego naj- 
wyższej rady gospodarstwa na- 
rodowego. 

Jednocześnie komitet wyko- |= - n = 
kon>wczy międzynarodówki ko 
murtstycznej postanowił jedno- 


PARY Z= 238.511. PAT) aL- 
cho de Paris* i Petit Jour 
nal“, notują pogłoskę. według 
której po zakończeniu sesji 
grudniowej Rady Ligi Naro- 


myslnie usunąć Zinowjewa ze 
stanowiska prezesa trzeciej 
międzvnarodówki. 


- Uwaga! Uwaga! 


sy wściekłe grasują 
pod Warszawą 


Pod Warszawą we wsi Szarej po: 
gryzły wścickłe psy kilka osób, naj: 
dotkliwicj Lucię Żurabówną i Karos 
line Czajnik, które zostały przewic= 
zone na kurację do Warszawy. | 


PARYZ 23411. (ATEJ W 
miejscowości \ ienne 38-letni e- 
migrant ormiański z  zadrości 
zamordował w okropny sposób 
swą żonę, odcinając jej siekierą 
glowe, która następnie wyrzu- 
|cił na ulicę. Zabójca próbował 


opuszczają Anglie 


LONDYN. 23.11. (A.T.E.). —|rzajac z jednej strony zakres u: 
Dzisiaj popołudniu zostanie | działu dominjów w sprawach. 
zamknięta sesja konferencji bry: | drugiej strony zapewniając do- 
tyjskiej, która w historji rozwo: | dotyczących całego imperjum, z 
ju stosunków wewnętrznych lin: | minjom najzupelniejsza niczalcź: 
perjum.  Brytyjskego odegrała [nose w ich sprawach wewnętrz= 
niczwykle poważną rolę; rozsze: | nych. 


To co boli Lwów... 


Wielki wiec protestacyjny 


LWÓW, 23.11. — Tel. wł. — 
Na wiecu, odbytym na dziedziń- 
cu raluszowym pod przewod- 
nictwem wiceprezydenta mia- 
sta p. Stahla, uchwalono doma- 
gać się natychmiastowego ot- 
warcia szkół polskich, pozamy- 
kanych pod pretekstem oszczę- 
dności. ł 

Wicc stwierdził, że uchwała 


językowa z 1924 roku nie jesi 
przestrzegana i uchwalił doma- 
gać się, aby w każdej gminie 
istniała szkoła polska. 

Wiec zaprotestował przeciw- 
ko terorystycznej akcji ukraiń- 
ców i domagał się, aby położyć 
kres wrogim wobec państwa 
wysłtąpieniom ulsraińców. 


Europy  - | 


dów, Chamberlain i Briand 
maja się spotkać z Musso: 
nim w jednem miasteczku, 
szwajcarskiem,  palożonem 
niedaleko granicy włoskiej. 

aa: 


W szale zazdrosci 


Odciętą głowę wyrzucił 
na ulice 


Los uchwycił zbrodniarza 


popelnić samobójstwo, wiesza- 
jąc się, a następnie wyskakując 
przez okno. Jednakże sznurek 
się przerwał, a skacząc z okna 
morderca upadł bez szwanku 
na podwórze. 


Premierzy Dominiów Angielskich Budżet Min. Spraw 


wewnętrznych 


Dzisiaj o godz. 10.50 zrana 
rozpoczęło się posiedzenie sej- 
niowej komisii budżetowej. W 
obradach jej uczestniczył mini- 
sler Składkowski, szef. K. O. 
P., gen. Minkiewicz, gł. kom. 
policii pułk. Maleszewski, u- 
rzędnicy ministerstwa Skarbu, 
przedstawiciełe Korpusu O- 
chrony Pogranicza, razem oko- 


ło 20 osób. 


Komisja przystąpiła do oma- 
wiania budżelu Ministerstwa 
Spraw Wewnętrznych, który 
releruje pos. Rusinek (P. S. l... 
Referent zaproponowal zniże- 
nie budżetu M. S. W, tak, aby 
wydatki jego odpowiadały bud- 
żetowi zeszłorocznemu. zawar- 


Metercolodzy mówią, że od r. 
1830 nie było w Europie Środ- 
kowej podobnego listopada, 

Obserwatorzy i znawcy at- 
imosfery utrzymują, że i począ- 
tek grudnia będzie ciepły, na- 
wet sloneczny. Opierają oni swe 
przypuszczenia na tem, że lata 
było niewiele, a obecnie na bar 
dzo wiełu drzewach ukazały się 
poncwnie począki, 

Stąd ich przypuszczenia, 
zima będzie lekka. 

Posłuchajmy teraz, co mówi 
kierownictwo biura pogody 
Faństwowego Instytutu Meteo- 
rologicznego: 

— Aczkolwiek zima się już 
rozpoczęła to jednak na zacho- 
dzie Europy, szczególnie w An- 
ai obserwowane jest niskie 


że 


Lziś wean mase 


Dziś przybylo do Warszawy 
przeszlo 245 wagonów węgla. 
Jest to mniej niż wczoraj. 

Ceny — bez zmiany. 


Echa dzierż .wy 


Monepolu zapałczanego 


W niektórych pismach poja- 
wiły się wiadomości. jakoby 
sprawą dzierżawy monopolu za- 
pałczanego zajęły się władze 
sądowe i że w tej sprawie był 
przesłuchiwany jeden z posłów, 
zasiadających w komisji sejmo- 
wej, 

Jak się dowiaduiemy, sprawa, 
prowadzona w sądzie, nie ma 
nic wspolnego z pracami, pro- 
wadzonemi przez komisję sej- 
mową i nie dotyczą umowy, za- 
wartej przez Rząd przy wy- 
dzierżawieniu monopolu zapał- 
czaneśo, 


Marszałck Rataj powrócił do 
zdrowia t objął dzisiaj urzędo- 


temu w kwocie zł. 172.098.000. | wanie. 
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ciśnienie powietrza, które tam 


powoduje gwailowne ulewy í` 


burze, a u nas — umożliwia 
przedostuwanie się 
mas powietrza z południa, 

Natomiast na wschodzie da- 
lekim, np. na Uralu, sytuacja 
już się zmienia, Ciepie masy 
powietrza gnając z południa nim 
tam dolecą już się oziębtą, po- 
wodująac pogodę słoneczną, lecz 
mroźną, 

— Jak długo obecna pogoda 
utrzyma się u nas? 

— Zmianą musi nastąpić w 
stosunkowo krótkim czasie, tj. 
od 7 do 10 dni. 
b m9 2 E WT YO 

Małomiasteczkowy charakter 
naszej gieldy sprawia, że cała 
rzesza bywalców giełdowych poe 
za przedstawicieclami paru więke 
szych banków, zwana kulisa, ma 
swoje wielkości, których z oka 
nie spuszcza i owczym pędem za 
niemi idzie. Pomimo starań wiele 
kości te zakonsprować swych po 
sunie! nie mogą. Ź braku najsłab= 
szej nawet interwencji zainterce 
sowanych w przemyśle kapitaliz 
stów lu bbanków powtarza się to 
istne perpetuum mobile. W tych 
warunkach niema sensu mówić o 
tendencji tylko o teorji prawdos 
podbieństwa. Dziś kursy utrzye 
mane z wyjątkiem słabszych Sta- 
rachowic. A więc: Bank Dyskon=e 
towy 9.70, Handlowy 3.10, Pol- 
ski 81.75, Siła i Światło 25. Cue 
kier 3.05, Węgiel 70, Nebcl 2.60, 
Cegielski 14, Lilpopy 10.50. 
drzejów 3.75, Norblin 90, Ostros 
wiec 7.50, Rudzki 1.15, Starachos 
wice 2.12, Żyrardów 11.35, Bors 
kowski 1.20. 

Zapotrzebowanie walut nor: 
małne, Wczorajszy cbrót wszys 
stkiemi walutami wyniósł 460 ty: 
siecy doiarów. 

Kursy dolara bez zmiany, goz 
tówka zł, 8.09, dewizy zł, 9. Lonz 
dyn 43.10. Paryż obniżył się do 
32.30. Zurych „173.95, Medjołam 
również się obniżył do 37.15. 
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CORAZ LUŹNIEJSZY 
ZWIĄZEK 


Wczoraj zakończyły się w 
Londynie ) długie, licza. i iru- 
dnościami najeżone naiccy kon- 
łerencji przedstawicieli domi- 
njów Imperjum Brytyjskiego. 
Mimo poułności obrad, wiadome 
było, iż na konterencji starły się 
z sobą dwa przeciwne poglądy: 
rząd angielski wytężai wszyst- 
kie siły, aby utrzymać możliwie 
ścistą łączność między W. Bry- 
tanją i jej dotychczasowemi ko- 
lonjami, natomiast przedstawi- 
ciele  dominjonów, zwłaszcza 
lrlandji, Kanady i Południowej 
Afryki całkiem wyraźnie pro- 
klamowali zasadę  niepodległo- 
ści swych krajów i zastąpienie 
istniejącego związku węzłami 
możliwie lużnemi, o charakte- 
rze przymierza raczej, niż jed- 
ności państwowej. Z  ogłoszo- 
nych onegdaj uchwał konferen- 
cji okaznje się, że ten właśnie 
drugi kierunek osiągnął poważ- 
ne zdobycze. 

Na podstawie powziętych o- 
becnie uchwał Imperjum ` Bry- 
tyjskie nie składa się już, jak 
niegdyś, z Anglji i jej kolonij, 
ale z szeregu państw samodziel- 
nych, równorzędnych, połączo- 
nych przedewszystkiem wspolną 
osobą króla. Dominjony uzyska- 
ły ostatecznie prawo, o które 
oddawna walczyły, prowadzenia 
własnej polityki zagranicznej, 
zawierania umów  międzynaro- 
dowych, wysyłania i przyjmo- 
wania posłów i przedstawicieli 
dyplomatycznych i t. d. Nic też 
dziwnego, że najbardziej nie- 
przejednany _„niepodległościo- 
wiec,  premjer Południowej 
Afryki, gen. Hertrog, wyraził 
się, iż „opuszcza Londyn zupeł- 
nie zadowolony”. 

Można zgóry być pewnym. że 
interesy dominjonów nie zawsze 
będą szły całkiem równolegle z 
interesami samej Anglji i że nie 
zawsze w polityce swojej będzie 
ona mogła liczyć na pełne ich 
poparcie. 


*) Szczegóły patrz str. 3, 


obłęd somobójczy 


Trują się starcy i mło- 
dzieńcy, a nawet i dzieci 


Wczoraj, w celu samobój- 
czym. przy ul. Żytniej 14, na 
pił się esencji octowej 45-et- 
ni Franciszek Kcziołek, które: 
go w stanie ciężkim odwiezio- 
no do szpitala Dzieciątka Je 
zus 

Również wczoraj o godz. 7 
m. 30 wiecz, przy ulicy Frera 
Nr. 16, napiła się w celu sa- 
mobójczym 20letnia Heleta 
Szostak. zamieszkała — Tar- 
gowa Nr 15. 

W domu Nr. 64 przy ul. 
Pięknej otrula się esencją oc- 
tową 20:letnia służaca Mar: 
janna Przytuła. 

Wreszcie wczoraj wieczo- 
rem w celu samobójczym na- 
piła się amonjaku 14-letnia 
_ dziewczynka Aleksandrą 
Szczęsna. Nadwiślańska 2. 
którą w stanie ciężkim od 
wiozło pogotowie dv szpitala 
Przemienieria Pańskiego, 

„Przyczyną zamachu jakoby 
nieporozumienie z rçędzicami 
"ZEE ZE 
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MIMOZA 


Perfection. 


Do nabycia w perilumerjach i składach 
aptecznych. 267b i 
I 


| 


23.11 ABC 1926 


smierć senatora Adama 


Lwow. 2311. tel. wł. Wczo- 
raj zmarł tu sendtor dr, Er- 
nest Adam. Pogrzeb odbędzie 
się jutro. 

Sen. Adam należał de twór: 


tów Towarzystwa szkaly lu= 


dowej i głównych orędowni 
ków ruchu spółdzielczego w 
Małopolsce. Jeden z najofiar- 
niejszych współczesnych dzia- 
laczy publicznych własnym 


Władze policyjne w Warsza- 
wie otrzymały zawiadomienie 
o aresztowaniu Michała .Jewat- 
kowa, wójta śminy Bielsk Wol- 
ski (koło Sarn na Wołyniu) i 
sekretarza gminy Włodzimie- 
rza Wuano. 

Udowodniono, że wspomnia- 
ni stali na czełe bandy dywer- 
santów. Wójt popełniał cały 
szereg nadużyć: kazał sobie 
płacić podalki w złocie, podra- 


Jak pić, to dobrze. 

laka zasadę wyznawali dwaj bra: 
cia, panowie Itenrvk 1 Kazimierz 5, 
zamieszkali Strzeleckiej. 

Wezoraj pili, pili, aż się dopili do 
dna butelki i kieszeni. 

Wzrok lekko zamglony, nogi nies 


przy. ulicy 


pewne, jakże tu wrócić do domu, 

Me od czegoż sa taksówki, Wsiedli 
tedy do taksówki na ulicy Zygmune 
8.1 kazali 


Szofer jechał, jechał, aż z przeraźce 


towskicj nr się wicźć. 


niem skonstatował, że na siedzeniu 


pasażerskiem panuje niepokojąca cić 


kosztem fundował szkoły i 
bursy dla młedzieży, Był za- 
łożycielem į kierownikiem 


Banku Ziemskiego kredvto* 
wego. W życiu politvcznem 
brał udział jako posel na 


Sejm galicyjski i Sejm Usta- 
wodawczy, a wreszcie scena: 
tor, należąc do Związku Lu: 
dowe-Narodowego. 


W kresowej Dżungli 
Wójt wspólnikiem dywersantów 


biał świadectwa inwalidzkie i 
prowadził nielegalny handel 
wódką, ponadto ułatwiał dy- 
wersantom ich niecną robotę i 
przechowywał skradzione rze- 
czy. 

W sprawie lej władze prowa- 
dzą energ. śledztwo, gdyż istnie 
je przypuszczenie, iż wójt Je- 
watkow był naczelnikiem wszy- 
stkich dywersantów. grasują- 
cych na kresach wschodnich. 


„Salto mortale z samochodu 


Zakończenie w komisarjacie 


sza. Obejrzał się, aż tu obaj młoz 
dzieńcy zamiast w samochodzie, * pos 
Zawrócił do 


do samo: 


czywają w rynsztoku. 
nich, wsadził z powrotem 
chodu i jazda. 
Trzykrotnic próbowali za pomocą 
salto mortale uwolnić sie od zapla- 
(eg za każdym razem 
sprytny szoter chwytał ich w locie i 
wsadzał z powrotem do samochodnw. 


ppa %. ale 


Gimnasteeczne próby zakończyły się 
przykro, bo via komisarjat i protokół 
w Sadzie Pokoju. 
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ZRZZZGAAR 


ul. TRĘDACKA 1. 


WYROBY 


70-lecie istnienia fabryki jest na- 


lepszą gwarancją dobroci wyrobów 


ARR 


używa ty lko mydła 


Jeleń Schicht 


danie przez swą wydajność 


Zamach sumobóiczy 


Feliks Andrzejewski, jadąc 
pociągiem z Wołomina do 
Warszawy usiłował w celu sa- 
mocbójczym wyskoczyć z wago- 
nu przez okno, lecz został przy- 
trzymany przez pasażerów za 
nogi. 

Po przyjeździe do Warszawy 
oddany został w ręce policji. 

Przyczyną niedoszłego samo- 
bójstwa, — rozpacz po zerwa- 
niu z narzeczoną, 


kiezwykły dar, złożony 
żołnierzom w Remzertowie 


Wczoraj wieczorem niejaka 
Janina Cobczak, lat 20, zamie- 
szkała w Rembertowie, przy- 
niosla do jednego z budynków 
koszarowych, 7-letnie dziecko 
płci męskiej i sama zbiegła. 
Wszyscy żołnierze z zacieka- 
wieniem przyglądali się malco- 
wi, lecz wobec tego, że nikt je- 
go ojcem zostać nie chciał, 
dziecko odesłano do domu wy- 
chowawczego. 


Tragiczne skutki 
pijañston 


Zmarł na ulicy, nie 
odzysk «wszy 
przyto v ności 


~ 
ts 
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Dziś rano, koło rzeżni m'ej- 
skiej, przy ulicy Narniestn= 
kowskiej. na Pradze, znalce 
zione trup starca, którego ne- 
zwiska. ani przyczyny śmierzi, 
narazie nie ustalono. 

Dopiero o godz. 10 rano 
przybyły lekarz j policja usta- 
lili, że jest to 75letmi Józef 
Niemecwicz. który po podpi- 
ciu sobie zmarł drzemişc na 
bruku na ancwrvzm serca. 

R 
ny 


draina, RIM NS 


i'elenie Iernenckiej Gżórawia 4)— 


bi.uterię wartości 270 zł. 
— Aleksandrowi Krajewskiemu 
(Wspólna nr. 63a) — różne rzeczy 


wterścę 1000 zł. 

v- Juliuszowi Brochowi z Kałuszv: 
na (chwilowo zamieszkałemu Pawia 
nr. 82) — 2 pary obuwia wartości 00 
zl oraz 11 zl, gotówką. 

— [renic Krauze z mieszkania w 
szpitalu Polskiego Czerwonego Krzyz 
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DZISIEJSZE PISMA 


PORANNE 
DONOSZĄ ŻE: 
Mini- 


prze- 


Komitet Ekonomiczny 
strów uchwalił wczoraj 
ciwsławić się dalszej zwyżce 
ceny cukru, ponadto zastana- 
wiał się nad zamknięciem gra- 
nicy dla wywozu żyta i ewent. 
wprowadzenia cla wywozowe- 
go, a to celem przeciwdziałania 
wzrostowi cen Żyła. 

Nuncjusz papieski w Warsza- 
wie, Msór. Lauri będzie wkrót- 
ce mianowany kardynałem. 

Wojewodą  stanisiawowskim 
„cstaje obecny wice - wojewo- 
da warszawski p. Korsak. 

Akta w sprawie gen. Rozwa- 
cewskiego wpiynęły już do są- 
du, Rozprawy spodziewać się 
można jeszcze przed świętami. 

Sprawa gen. Zagórskiego jest 
w dalszym ciągu w śledztwie. 

W sprawie napadu na pos, 
Zdziechowskiego śledztwo ma 
być ukończone w końcu listo- 
pada. 

Górnicy angielscy 
wracają do pracy. 

R. Cesarz Wilhelm poważnie 
zaniemógł. 


masowo 


Baczność Rezerwiści 
Jutrzejsze 
zebrania kont olne 


W środę, 24 listopada, w kolcinym 
dniu zebrań kontrolnych dla szeres 
gowych rezerwy i pospolitego russes 
nia, winni stawić się: 1 przynależni 


do P. K, U. Nr. 1 zamieszkali w Ti 
III komisarjatach |. P. urodzeni w r. 
590 i 1909 (tylko ci, którzy Wr. 


1925 i 1920 nie odbyli ćwiczeń w res 
zerwie i nie stawili się do raportu 
względnie zchbrań kontrolnych) oraz 
ur, 1901 (tylko ci, którzy nic 
stawili się do raportu, względnie zes 
brań kontrolnych w r. 1925) — w kos 
misji kontrolnej nr. I (koszary 21 pp. 


w r 


w Cytadeli), zam. w 26ym kom., 
wszyscy ur. w 1502 i 1504 — w kos 
misji nr. 2 (koszary 30 p.p. w Cytaż 


deli, wejście przez t z. bramę po% 
wazkowską nr. 2), zam, w l2zym kos 
mósaurjaciec, ur. r. 150], nazwiska 
których rozpoczynają się od A. da 
nr. 3 (kos 
szary zakładu „mundurowego w Cys 
tadcli), zam. w ym kom. Ur. w r. 
1801 (od N. do Z.) — w komisji 


w 


za przy ul. Smolnej nr. 8 — biżuterję nr. 4 (Ciepła 32); 


wartości 809 zł. 

— lłelenie Polkowskicj 
nr. $( w kantorze loterji panstwowej 
Lichtensztajna przy ul. Krak. Przedm. 
nr. 37 z pokoju od strony podwórza 
— palto wartości 200) zł. 

— Lcjzoróowi (Prze: 
bieg nr 1) z pod poduszki — kami: 
zelkę z portielem zawierającym 223 


Proszerowi 


zł i dowody osobiste. 

— Zofii Kindelskiej (11 Listopa: 
da nr. 12) — różne ubrania i bicli: 
zng oraz neseser skórzany ogólnej 
wartości 000 zł. 

— Gustawowi 
mu | 
czej] 


Lódcc, 
pułku artylerji 
— zegarek 


plutonowe= 
przeciwłotni: 
80 zł 


wartości 


i targowiska 


Brukiew klg. 2—8 gr. buraki w pg: 
czkach klg. 10 gr, cebula J gat, 35— 
40 gr., chrzan,l zł. 50 gr.. kalafjory 
| gat. sztuka 40—42 gr. Il gat. 15— 
| 40 gr. kapusta klg. 19—20 gør., kiszoż 
na 30 gr., czerwona sztuka 11—22 gr., 


|włoska 18—22 gr.. brukselska klg. 
| MG gr, marchew kig 7—8 gr, 
pietruszka klg. 34—39 gr. pory w 


pęczkach po 22—25 gr., sałata 12 — 
15 gr., selery I klg. 24—30 gr., szezaw 
klg. 50--60 gr. szpimak kig. 30 gr., 
| ziemniaki wozowe za 10 klg. 135—14 
zł, wagonowe za 190 klg. 10—)1 zł. 

wozów 225. 


(Niecała | zam. w 


2) przynalczni do P. K. U. nr. 2, 
im kom. wszyscy ur. w 
r. 1802 — w komisji nr. I (koszary 
dvonu samochodowego, ul Konwike 
torska 3). zam. w 20 i 2l-vm kom. 
WSZYSCY UT. r. 1805 — w komisji. 
nr. 2 (koszary art. komnej, ul. Huzar: 
ska), zam. w 11 kom., ur. w r. 1896 
(tylko ci, Stórzy nie stawili się da 
raportu, względnie zebrań kontrol» 
nyeh w r. 19235) — w komisji nr. 3 
(koszary T p szwoleżerów, ul. Ułań» 
ska), zam. w 23:im kom., 
ur. w r. 1593 — w komisji nr. 4% (kos 
szary | p. lotniczego na lotnisku w 
Mokotowie), 


w 


WSZYSCY 


wreszcie 


3) przynależni do P, K. U. Nr. 3, 
zam. w 14. 15, 17, IS, 10 i 25ym 
kom. ur. w r. 1895 (tylko ci, którzy 


nie stawili się do raportu. względnie 
zebrań Kontrolnych w r. 1925) — w 
komisji nr. I (lokal P. K. U. ul. Szes 
roka 3, pokój nr. 3). 

Zaznaczyć należy, że ci, którzy 
dotąd nic stawili się z jakichkolwiek 
do kontrolnych, 
mogą dokonać tego do dnia 27 listo- 
unikając kary przymusowego 
sprowadzenia do dodatkowych zes 
hreń kontrolnych. 


powodów zebrań 


da. 


Kapelusze pilš- 
niowe (Velour), 
Habiga, PMilckla 
it. p. sztywne 
tmelcniki) od 
najtańszych 
poleca; 


KODKOWISKI P. Trzech Krzyży 18, te 04-38 


R o aaa 


=> Nr. 60 


20 Oskdzań Misji pro 


23.11 ABC 1926 


„ Kemmerera 


Budżel państwowy winien być oparty na specjalñej ustawie 
Sześć kanonów rozumnej gospodarki 


Sprawozdanie misji prof, Kenme- 
rera, która bawila w Polsce w ciagu 
kilku tygodni, wydane będzie wkrot- 
ce w postaci książkowej, Zanim icd- 
nak to nastapi „ABC” pragnie 
źredłowych i po raz 


w 
szeregu pierw- 
szy zupełnie ścisłych wyciągach z za- 
mierzonej książki podać do wiadomo- 
ści ogółu, jakie wskazania przekazał 
Rządowi Polskicmu 


uczony TZCCZO- 


znawca amerykański. 


Memorjał misji prof. Kemme- 
rera, podkreślając kardynalną 
doniosłość budżetu dla Pań- 

stwa, 

chce uśruntować przygotowa- 
nie budżetu, jego uchwalenie i 
wykonanie na niewzruszalnych 
podstawach prawnych i dlatego 
uważa za nicdosłateczne do- 
tychczasowe przepisy Konsty- 
tucji i corocznie uchwałanych 
przez ciała prawodawcze `u- 
staw skarbowych, lecz radzi, a 
raczej nakazuje uchwalenie 

specjalnej ustawy budżetowej. 

Komisja idzie dalej, gdyż po- 
daje 

proiekt takiej ustawy, 
zawierający w 42 arlykułach 
kcdyfikację dotychczas obowia 
zujących przepisów i cały sze- 
reg nowych zupełnie wskazó- 
wek. 

Memorjał zawiera rzeczowe 
uzasadnienie poszczególnych 
artykułów i pewne tezy w tej 
dziedzinie, które komisja uwa- 
ża za 

dogmaty niewrzuszone, 
a więc: 

1. Budżet winien być w do- 

chodach 

obliczony ostrożnie 
na podstawie wyników  docho- 
dów lat poprzednich, nie zas na 
podstawie obliczeń fantastycz* 
nie optymistycznych, jak to się 
u nas często zdarza; 

2. Budżet wydatków powi- 
nien uwzględniać przedewszy- 
sikiem pokrycie 

najistotniejszych potrzeb 
Państwa, 
z tym, że wydatki mniej istot- 
ne zostaną pokryte dopiero z 
ewentualnych nadwyżek; 

3. Rząd nie może zaciągać 
zobowiązań, wymagających wy- 
datków 
budżetowo nieprzewidzianych; 

4. Przenoszenie kredytów z 
jednego działu na drugi może 
mieć miejsce 


KORNEL MAKUSZÝNSKI 


. 

tylko na podstawie przepisów 
projektowanej przez misję u- 
stawy budżetowej; projekt u- 
stawy przewiduje w większości 
wypadków zgodę Sejmu, pre- 
zydenta Rzeczypospolitej i wy- 
powiedzenie się Najw. Izby 
Kontroli; 

5. Przekroczenie pozycji bu- 
dżelowych dopuszczalne jest 
tylko w wypadkach 

ogółuej klęski społecznej; 


m A A 


6. Parlament powinien się pë- | ponowanej przez 


wstrzymać od 


CZY poczte 


Imperjum brytyjskie 


ujów, które miały wprawdzie 
własne parlamenty i gabinety mi- 
nistrów, lecz politycznie i gospo 
darczo uzależnione byly — przyz 
najmniej w zasadzie — od rządu 
angielskiego. 

Praktyka wykazała jednak, iż 
rządzenie obszarami, odleg =mi 
nieraz o dziesiątki tysięcy kiloz 
metrów od Londynu, jest rzeczą 
nczmiernie trudną. nieraz niemoz 
żliwa. 

Aż do wojny Światowej domi: 
nja były gospodarczo bardzo od 
Anglji zależne: do niej słały sue 
rowcę i zbożc, a wzamian otrzy: 
mywały gotowe wyroby. Wojna 
postawiła przed dominjami za- 
gadnienic samowystarczalności, 
spostrzegły one też, jak wielką 
w życiu gospodarczem Anglji ode 
grywałv rolę. 

Już od chwili podpisania rozej: 
mu dominja parły ku zmianom 
w ustroju imperjum; pragnęły o: 
ne osiągnąć taki stan rzeczy, by 
rząd angielski nic miał możności 
wciągania ich w ewentualne woj: 
nv, z ich interesami może sprze 
czne, dążyły do takiej samodziel: 
ności, na jaka ze względu na swa 
rolę w imperjum zasługiwały. 

Zakończona w niedzielę konz 
ferencja imperjum  brytvjskicgo 
uchwaliła doniosłe zmiany, idą- 
= Ne" ram 


15) 


GOŁE NIESZCZĘŚCIE 


Historja ba 


Stryj porwał się na równe no- 
gi." Rzeźbiarz chwycił do za rę- 


kę i przemocą wiódł w kąt pra- ] 


cowni, gdzie się coś bielilo. 
Szarpnął jakąś plachlę przy ok- 
nie. aby się uczyniło jaśniej i za- 
lękły radca miejski ujrzał posąg, 
Naga dziewczyna. przecudnej 
budowy”, stała przed nim czysta, 
i promżienista w bialości swojej 
niesamowitej i patrzyła mu w o- 
czy spojrzeniem i 
błagaln'em. 

Był ta ten posąg, do którego po- 
zowała Wikcia, pod którym tak 


niewinnem 


rdze rzewna 


|stryju, uśmiecha się do ciebie... 
Patrz na to objawienie i daj się 
wzruszyć! 


skladało|ce po myśli przedstawicieli 
się dotąd z Anglji z Irlandia, jaz | landji, Afryki południowej i po 
ko metropolji, i z szeregu domnie! części Kanady. 


budżetowej 


powiększenia pozycii wy- 
datków, 
propencwanych porzez Ministra 
Skarbu, zackowując n'esg-ani- 
czone prawo ich zmniejszania. 
Zasady powyższe wlaściwie 
nic nowego nie zawierają, 


$lnem uwagi jest jedynie kä- 


teśoryczne postawienie tych 
zasad i konsekwentne ich u- 
względnienie w projekcie pro- 

misję prof. 


Kemmerera ustawy. 


Sensac/e niedzielnej konferencji Imper um 


p 


AGACO NN. 


Dominjia zdobyły już równość i suwer 
W Lendynie dyplomaci domiujów, w dominjach teże 


1 
a 


Od tei chwili: 

D dominja sa równe co do swe: 
go państwowo:<prawnego położe: 
kia i nie podporządkowują się 
Jcdno drugiemu; 

2) kazdy człenck imperjum sta: 
je się niejako państwem suwe: 
rennem i otrzymuje uprawnienie 
do działania samo<+.iclnego w za: 
kresie własnych spraw wewnę: 
trznych i zewnętrznych; 


3) rządy dominjów mają przy 
rządzie angielskim przedstawi: 
cieli dyplomatycznych. a przy 
rządach dominjalnych bedą re 
prcezentanci króla angielskiego, 


z 


Co te zmiany znaczą? Sprowaz 
dzają łączność dominjów z Lon: 


PILZENSKI 
„PRAZDRO j*' 


STANIAŁ 


" 


— [to wszystko ma być za 
mcje pieniądze? Teraz przy- 
najmniej wiem, dłaczegoś chciał 
goly składać „wizyty w porząd- 
nych domach. Między wami wi- 
dać taka moda! Wstyd! wstyd! 
I ty masz czelność baki mi tu 
świecić i gadać o niewinnych 
panienkach! „Moja jedyna! — 


powiada... A pewnie, że jedy- 


Stryj stał Z glową pochy loną na „tylko, że ty nie jestes pew- 
l jak byk, kiedy naśle ujrzy cośļnie jedyny... Taka, co ci się 


Ly pal 
i ciężko dyszai; wreszcie rzekł 
( głucho i z niejakim trudem: 


niesamowitego, 


—M jest ona? 


‘— Tak, to ona.. Uciszmy się, 


a przemówi do ciebie... 


Ta goła dziwka? 
Stryju... 


To jest uczciwe niewiniat- 


oczyma | goła pokazuje, ło musi być nu- 


mer! Lafirynda jedna! — „uś- 
| miechnie się, — powiada. Pe- 
wnie, że się uśmiechnie, bo zo- 
baczyła dziesięć złotych... Kop- 
nać to tylko, żeby się rozlecia- 
lo na sto kawalków... 
bój się! Jak ją tak kochasz, to 
niech stoi, ale że tej dziwce w 
gebe plunę, to plunę! 


Ale nie 


często rozmyślał rzeżbiarz z|ko? A dziecko prędko hędzie? | Wrona porwał się. jakby w 
wielką 'słodyczą. Z kolei zaniemówił  rzeź- |niego piorun trzasnął; zanim je- 

— 19 jest ona! — mówił go- | biarz, bo mu „mowę odebrało”. |dnak mógł temu przeszkodzić, 
rączkowo. — ona, moja jedyna, |Oparł się o ścianę i drżał, a|stryj plunął w bialą twarz po- 
cudowma dziewczyna.  Patrz|stryj szalał. sągu i furcząc, ciężko wybiegł. 


rz| denem do pozorów jedynie; ba 
A Jea) 


Str, 3 = 

Z gorącym zapałem przyjęli czytelnicy „ABT“ 

rozumny i szlachetny projekt 
pani J. C 


Listy o doli bezrobotnych 


W numerze niedzielnym ABC] Oio, co piszą oni: 


zamieściliśmy pełen rozpaczy; ProM p I C w spruwie bezro- 


list intel gentki pracującej, któ. botnych, w dniu Zł b, m. 


nuperany 


bacit mi „ję 


45 zł, które nieregularnie bez- | Tredno sobie wyobrazić uczciwsze po= 


f s 14 
jra zaprep mewala, asy Z MAASE „W ART podoba”. 


i p: 
stawienie sprawy, 


rebolnym inte'igentom wypla 


ca Fundusz Bezrobocie — dano! Z szacunkiem 


E k RZ ha f M. Gewecka 
im możność zarcbkowania p*zy 

Czy społeczeństwo polskie 
poznało nędzę inteligencji? 

Tą nędzą jest nie ta, htórą 
się codziennie spotyka, niedba- 
łą, żywą, z czołem  podniesio- 
nem, ze śmiechem na ustach, 
ale tą przyzwoitą, wstydzącą 
się i ukrywaiącą swą biedę, o- 


nejmniei przez tydzień w mie- 
siącu. 

List ten do żywego poruszył 
sumienia czytelników „„ABC'. 


TEIETYK TW EPE TT EZ Aa NCA E 


m o PE ; 
B "PR TIR al wy. R biadującą za 40 groszy, drżącą 
R Ę * RYBĄ zp? #3? |cd zimna w nieopalonem mie- 
r EE Ta LE: IE a A © 
Bd a ŻE wd + zy szkaniu, aie noszącą rękawicz- 
nl 47 ; 
URROSU Projekt, wydrukowany w 
aat MMM ABC" jest wskaskiń 
ez-ntenci króla „ABC jest wspaniały, 


Wacław Cyprjan Wótcik. 
Fiandłow'e”. 
Podskarbińska 4 m. 48. 


pheli co chwili powzięcia tej uz 
chwały poszczególne  dominja 
miały swych przedstawicieli) w 
stolicach Europy czy w Waszyn: 
gtenie. teraz wszystkie mają do 
tego prawo. Anglja musi dziś w 
takiej czy innej sprawie polityki 
zagranicznej pytać je o zgodę, 
Jeden z dzienników  angich 
skich, podając niedzielne uchwa: 
ły konferencji, wyraził obawę, 
czy świat nie zrozumie ich, jako 
początek końca imperjum. 


A CHOJNACKI 

Marszałkowska 109, przy 

Chmielnej dwieście kroków 
dworca Głównego 


WIELKA WYPRZEDAŻ 


Po cenach reklamowych: bielizna 
ęzka, krawaty, rękawiczki, - 


m 
| szaliwi, aetry It p 3785 


rogu 
ad 


SNOW 


Powiedziano nizetatowym kciejowcom i 
sercem Ściągnieto im dniówką 


Dzień 11 bsiopada uznano za, Znowu więc wyrządzono wiel- 
święto paisiwowe, lecz nie dro- | ia krzywdę tej nahbiedniejszej 
gą ustawy, tylko rozporządze- | rzcszy, u klórej dzienny zarobek 
niem Ministra Spraw Wewnę- | slanowi o kwestji istnienia. 
trznych. Wstrzymano pracę we| W sprawie tej odniósł się Pol- 
wszystkich urzędach i zakła- | ski Związek Kolejowców do Mi- 
dach państwowych, a więc i w|wietra Romockiego i do Klubów 
warsztatach kalejowych, gdzie | Sejmowych, domagając się wy- 


Papisto Gdy) GL święci 


z Iekkiem 


pracuje około 60 proc. pracow- piaty zarobku za 11 listopada 
RZ . . IE” 
ników nieetatowych. b. r. oraz wydania zasadniczej 

Podczas kiedy pracownicy €- noweli do ustawy  uposażcnio= 


łatowi nie poniesli żadnej szko-; w ej, że niectatowym pracowni- 
dy, pracownikom nieelatowym | lam nie należy potracać zarob- 
nie wypłacono za ten dzień za: | ków za dnie świąt pagstwowych. 


robku. | 


RPA > PYCZKA OWĄ 


Fjoleiowa na gębie apopiek- | lenteso, iednak 
sja, Picżko sapiąc, biegła | SSGG, 
nim. Fetem to biedaczyna, nawet 
Rzeźbiarz zachwiał się i pad! | stękać przestał i nie wiedział 
przed znieważonym posągiem dëbrze. co się z nim działo. Aż 
na kolana, tak, że ustami dot- | 79 mróz w kosmate ciało szczy- 
nrać począł. Podniósł się Wrona 
jak gdyby 
| wstał po wiclkiem  piiaństwie; 
| przetari cczy, jakby w nich 
= ropę snu i żrący piasek 


Krajało się 


Łza 


knął jego zimnych stóp. 
i mrużał oczami. 
Ostatnie promienie zachodza- 


4 
c. 


cego słońca, mocno krwawiące. 
padły widocznie w tym mowen- 


cie na pasty, 20 SIĘ, UCZYMI? pUT-| „icjęlsłości, poczem je zwnóGli 
nę ukochany posas. 4 


Coś mu w tej chwili zatrzesz- 


zę wstydu 
Kedy 


jawśdyby 
po wielkiej zniewadze. 
zaś po chwili zapadi mvek, coś 


Durowy, 


czało w giowie, Czlowieł, czu- 


świeciło bladem błyskanicm na lym obdarzony słuchem, mógł- 
E Zł 1 - e LJ O 1 

twarzy posągu; dziecko, lub by mniemać, że to stara wy- 

człowiek, duszą prosty, módiby schnięła trzeszczy szafa. Rzeź- 


mniermać, że posąg płakał, a izy 
toczyły się na biedną glowę 
rzeźbiarza. 


biarz przełarł oczy raz jeszcze, 
potem wyciągnął przed siebie 
ckie ręce, polem gorączkowo, 
w ówallownym pośpiechu zapa- 
li? zapałkę. Błysnęło i zgasło; 


Zapadł on w nieruchawą nie- 
moc po niezmiernem wzburze- 
niu i tylko ciężko stękał. Nie 
zbyt sie ten głos, pełen wielkiej 
hołeści, różnił od niedawnego 
postękiwania kobyły pana Wa- 


Wrona odskoczył w tył prze- 
rażony. 
Posagu nie było. 


_ 


(D. e. n.) 


= S(t44 


2311 ABC 1926 


8 godzin pracowac, 8 odpoczywać i 8 spać 


Kiedy należy chodzić spać? 


Mądre wskazówki o sztuce spania 


EE" WODZE 
Bieg do brylantów 


w 1570 sumochodóo Jami igini 
zarobku POSZUKIO CZE djamentón 


Wyścig ten wieiu przypłaciło życiem 


Apetyt i sen są niejako ba- 
rometrem życia danego czlo- 
wieka i najlepiej na ich podsta- 
wie wyrokować można o zdro- 
wiu danego organizmu. O ile 
jednak apetyt jest „zwierzę- 
cym' przejawem naszego ży- 
cia „o tyle sen, jego trwałość i 
jakość, ma dużo w sobie ze sta- 
nu duchowego danej istoty. To 
też każde zaburzenie fizyczne 
czy duchowe zaraz na śnie się 
odbija. Niema choroby, któraby 
nie wpływała na nasz sen; sen 
jednak wpływać może też na 
chorobę, słusznie tedy cieszy 
się otoczenie chorego, gdy wi- 
dzi, że zasnął on spokojnie. 


Z doświadczenia wiemy bar- 
dzo dobrze, czem jest sen dla 
zwykłego organizmu, jak krze- 
pi on ciało nasze i umysł, jak 
łatwo zwalcza się wszelkie tru- 
dności, jeśli człowiek jest wy- 
spany. Zagadnienie snu jest tak 
ważne, że nieraz zajmowali sie 
nim ekonomiści; wiedzą oni 
doskonale, jak bardzo wydaj- 
ność pracy naszej zależna jest 
od tego, czy jesteśmy wyspani 
lub nie. 

Powstaje zatem pytanie, w 
jakich to warunkach byloby 
najłatwiej osiągnąć to wszyst- 
ko, co nam sen dawać powinien 
Innemi słowy, kiedy jest naj- 
stosowniejsza pora na to, aby 
kłaść się spać? 

Zagadnieniem tem zajmował 
się bardzo długo i szczegółowo 
znany psychjatra, Krapelin. Na 
podstawie tych badań Krapelin 
doszedł do wyników bardzo cie 
kawych. Przedewszystkiem u- 
stalił on jako pewnik, że nale- 
ży przed pójściem spać po pra- 
cy wypocząć, ponieważ takie 
właśnie odprężenie jest dosgko- 
nałem przygotowaniem do snu. 
Znakomicie sprzyjają: dobre 
położenie, temperatura równo- 
mierna, cisza i ciemność w po- 
koju, w którym śpimy, 


Z dalszych doświadczeń Kra- 
pelina wynika, że sen w godzi- 
nę czy dwie po zaśnięciu jest 
bardzo głęboki; w następnych 
trzech godzinach sen staje się 
mniej głęboki, aby znowu w 
szóstej swej i siódmej godzinie 
stać się głębszym, choć nie tak 
głębokim, jak na początku. W 
ósmej godzinie sen staie się co- 
raz lżejszy, aż przechodzi do 
przebudzenia się. 


„zz 


Już te tylko doświadczenia 
mówią nam bardzo wiele o hy- 
gjenie snu, Ponieważ człowiek 
pracy musi pójść do fabryki, 
biura sklepu czy warsztatu o 
ściśle oznaczonej godzinie, mu- 
si więc raz na zawsze ustalić 
godzinę, o której ma wstawać. 
Przypuśćmy, że ma to być go- 
dzina 6 rano. Jeśli więc ma 
spać osiem godzin, musi poło- 
żyć się o godzinie dziesiątej. 


Gdyby poszedł spać o dwu-| ośmiogodzinnego, a dla niej 


nastej, zamiast o dziesiątej, wte 
dy pierwszy okres trwałego 
snu kończyłby się u niego o 
3-ciej, ale drugi okres przypadł- 
by właśnie na godzinę, o któ- 
rej należy już wstawać, czyli 
człowiek ten nie byłby wyspa- 
ny. Jeśli pójść spać jeszcze o 
godzinę później, wtedy druga 


porcja trwalego snu zupełnie 
iuż odpada. 
Tak niewyspany człowiek 


czuje się w ciągu dnia zmęczo- 
ny. A sen poobiedni zmęczenia 
tego nie usuwa, bo twardość 
snu poobiedniego jest zaledwie 
w połowie tak znaczna, jak snu 
nocnego. 

Są jednak ludzie wyjątkowi, 
którzy kontentują się małą i- 
lością godzin snu; przeważna 
większość wymaga jednak snu 


właśnie koniecznością jest po- 
rożenie się przed dwunastą, je- 
sli dzień następny nie jest swię- 
tem lub dniem wypoczynku, 
pozwalającym na wstanie póź- 
niejsze, 

Jak dajść do tego, żeby za- 
sypiać natychmiast po położe- 
mu się? Są to rzeczy zależne 
od bardzo różnorodnych przy- 
czyn u ludzi osłabionych. Bo 
oróanizm zdrowy czuje senność 
o tej godzinie, o której przy- 
zwyczajony jest zasypiać, W 


każdym razie stosowanie w ce- | 


lu zaśnięcia przeróżnych sztu- 
cznych środków zupełnie chy- 
bia celu, Środki te narkotyzują, 
odbierają człowiekowi świado- 
mość, ale nie dają tego pokrze- 
pienia, jakie daje zwykły sen. 


(0 warje 


Znany badacz i lekarz, dr. 
Pierle, zamieszkały w stanie 
Texas (St. Zjednoczone), skoń- 
czył niedawno badania 
wartoscią składników ciała lu- 


dzkiego takich jakie wykazuje | zrobić trzy świece; 


ego chemiczna analiza. 


Biorąc pod uwagę człowieka | wyprać dwa prześcieradła; 


nad į człowieka zawiera: 


NOW O EAZA 


powiecie Lichtenburg  niecier- 
pliwie czekano na chwilę, gdy 
policja da znać, że świeżo od- 
kryte pole djamentowe już mo- 
żna obejmować w posiadanie. 
Czekających było z górą 10 ty- 
sięcy ludzi, którzy zajęli miej- 
sca w niezmiernie długim wę- 
żu. 

Gdy policja dała wresżcie 
dawno upraśniony znak, wszy- 
scy czekający rzucili się do sa- 
mochodów i po chwili niesywa- 
ły pościg się rozpoczął; udział 
w nim wzięło 1500 samocho- 
dów. Każdy pędził na złamarie 
karku, byle coprędzej dostać 
się na miejsce, Każdy chciał być 
pierwszy, chciał 
współzawadaików. 

Skuiek tej gonitwy był taki, 
że bardzo wielu uczestników 


jest ciało czlowieka? 


Trzy świece, odrobina wody, siarki i żelaza, trochę cukru i wapna 


Razem 8 zł. 82 gr. 


o normalnej objętości, A e 
fo 75 kilogramów, Pierle 
stwierdził, że A “iia 


1) tyle icju, że można z niego 


2) tyle wody, żeby w niej 


Tragiczny powrót -od slubu 


zburzone fnie rzeki pochłotęły 
33 osób Z orszaku weselnego 


Rozpacz przecięła radosne uroczystości 


W Indjach angielskich w o- 


w zeszłym 
katastrofa. 

Na rzeczce Godaveri zatonął 
parowiec, na którym znajdował 
się orszak ślubny, liczący 79 o- 
sób. Ponieważ prąd rzeki jest 
w tem miejscu niezwykle silny, 


ŁÓŻRA z5 
UMYWALNIE — WANNY 
WYŻYMACZKI 
WYROBY STALOWE 
NACZYNIA KUCHENNE 


poleca w wielkim wyborze 
po cenach konkurencyjnych 


Emil TREPTE 


Marszałkowska 147, tel. 120 


tygodniu 


| porwał on tonących, wskutek 
kolicach Madrasu zdarzyła się | czego z orszaku ślubnego udało 
straszna | się uratować zaledwie 15 osób; 


pozostałe 55 porwane 


zostały 
przez łale. 


3) tyle żelaza, że można z 
uiego zrobić gwóżdź wicil.ości 
małego pałca; 

4) tyle wapna, że słarczy go 
na wyhielenie wnętrza kurnika; 

5) tyle siarki, że starczy jej 
na zabicie pcheł dużego psa; 

6) tyle cukru, że można nim 
napelnić cukiernicę z serwisu 
do herbaty. 

Aby już całkowicie dopełnić 
sweśo zamiaru, prakiyczny dr. 
Pierle poszedł do sklepu z to- 
warami kolonja!nemi, a później 
do mydlarni; w obu sklepach 
kupiwszy te wszystkie drobia- 
zgi, które można mieć z zawar- 
tości ciała ludzkiego, zapłacił 
98 centów, czyli niecalego do- 
lara! 

Trzeba przyznać, że tyle 
mniej więcej kosztuje dzis ma- 
łe cielę lub prosiak, Jakoś war- 


tość człowieka dorosłego dziw- | Sing" 


nie jest mała i w mizernem 
chadzamy towarzystwie! 


19 listopada w Transvaalu w |jej przejechano na śmierć, 


wyprzedzić | 


in- 
nych dotkliwie poturbowano. 
Caly ten pośpiech tych, którzy 
jednak zdołali dotrzeć do miej- 
sca, może się okazać o tyle 
nieusprawiedliwiony, że ostat- 
nje polowanie na djamenty w 
Transvaalu wcale do tak wiel- 
kich ofiar ludzkich nie upraw- 
| ma. 


NA SZEROKIM 
SWIECIE 


saponja nie chce krótkich 
sukien 


Prasa japońska prowadzi 
walkę z krótkiemi sukniami. Walka 
umotywowana jest tym, że przesa: 
dna moda zachodnia już sama przez 
się jest niemorałna, a dla japonek 
specjalnie nieodpowiednia, 

Powodem tej kampanji prasowej 
iecst okoliczność, że w ostatnich cza» 
sach krótkie suknie w Tokjo widv: 
wano coraz częściej. Właściciele ias 
pońskich magazynów mód pociesza: 
ją jednak, iż chodzi w tym wypadku 
o zjawiako przejściowe 

Wiara. ze japonka sama porzuci 
krótkie suknie, zaczyna sie w pań: 
stwie wschodzącego słońca utrwas 
hé. 


Boże, zachowaj króla 


Jeden z profesorów 
londyńskiego 


zaciekłą 


uniw ersytctu 
niedawno mia 
nowany przybocznym lekarzem krós 
lewskim. był nies 
zwyklc-z tego odznaczenia i dokłae 
dał wsze 


zosta 


Profesor dumny 
ikich sraran" żeby” wieść o 
nim jaknuibardziej się rozeszła, To 
te? uważał za wskazane dodać ten 
na której ogłasza: 
są zazwyczaj wykłady 


tytuł i na tablicy 
nę 
teckie. 

Jakicz było jednak jego zdumies 
nie i oburzenie. gdy, przyszedlszy 
następnego dnia do sali wykładowej. 
znalazi wprawdzie tablicę w porząde 
ku, nazwisko jego i tytuł nowy figus 
rowały w pelnym brzmieniu, alc pod 
tytulem ktoś dopisał „God save the 
(Boże, zachowaj króla). 

Słowami temi rozpoczyna sie na: 
rodowy hymn angielski 


uniwcersve 


Gdy w człowieku obudzi się bestja... 


Miłość, zazdrość i zn 


pamietała złość 


Siny trup ofiarą tych namiętności, podnieconyci: alkoho!em 


W mieszkaniu wdowy Anieli 
Paśnickiej w czerwcu r. b. 
Radości pod Warszawą grono 


piciem wódki. M. in. byli tam 


w |Feliks Baranowicz z kochanka 
'swą Marjanną Palacz i Henryk 


jej znajomych i krewnych we- |Kwiatkowski, kochanek gospo- 


soło zabawiało się rozmową i 


ZNAWCY 


PAL 


Ą ' 
gilzy tylko z oryginalnej francuskiej 
. 


bibułki 


44 


ZP 


sprowadzanej z zagranicy przez fabrykę 
p oo 2a WM a, 


gilz 


"KRO 
"BEU 
Gilzy 


A 


w Warszawie, 
która wyrabia je w następujących 


WA: 
üls 


gatunka 
TKIE PALENIE" 
GIE PALENIE" 


znajdą pp. 


Miedziana 3, 


"GABINETOWE" 
" SENATORSKIE" 
te niezrównane w smaku i wytworne w 
a 1,6 m 


e we 


wszystkich sklepach z wyrobami tytoniowemi. 


dyni domu. 
Pomimo ogólnej wesołości, 
imć panu  Kwiatkowskiemu, 


dobrze podpitemu, nagle zrobi- 
ło się smutno i począł wymy- 
ślać swej kochance, gościnnej 
gospodyni, wymawiając jej 
zdradę. 

Brat nieszczęsnej, Feliks Ba- 
ranowicz z rycerskim zapałem 
ujął się za siostrą, uderzył nie- 
a zyzwoilego zazdrośnika klep- 

ką od beczki, raz, drugi i wię- 
cej. Po małej przerwie bił go 
dalej temże narzędziem, do 
czego jakoby Paśnicka miała go 
zachęcać: 

„Bij! za siostre!” 

Uczynił to tak dokładnie, że 
Kwiatkowski wyziorał ducha, 
a przy badaniach lekarskich, 
rczpoeznano dwi> 1y kite, 
jedenaście żebei 


i 
wanych, | 


nadwyrężone biodro, przedra- 
mię... 

Wobec tego stanęli przed Są- 
dem Okręgowym, jako oskar- 


żeni Baranowicz: o zabójstwo i 


Paśnicka o podżeganie do tej 
zbrodni. 

Biegły dr. med. Karpiński na 
zasadzie  protokółów sekcji 


zwłok zabitego orzekł, że mi- 
mo tak wielu ciężkich  wszko- 
dzeń ciała Kwiatkowski mógł- 
by był żyć jeszcze, gdyby nie 
pewna wada serca. z przyczy- 
ny której przy znacznieiszem 
wzruszeniu Śmierć musiała na- 
stąpić. Bronił adw. Władysław 
Jan Zawadzki. 

Sąd pod przewodnict wem sę- 
dziego Krassowskiego skazał 
Baranowicza na dwa lata wię- 
zienia domu poprawy z, art. 470 
(zadanie ciężkich uszkodzeń 
ciała, które bez zamiaru spo- 
wGdowały śmierć), zaliczając a- 
reszt zapobiegawczy. i”ąsnicką 
zaś uniewinnił. j 


aa 


= Nr. 60 


Gizie Twoje serce Oursza 


23.11 ABC 1926 


wo? 


Ziemskie piekło na Źoliborzu 


Aby się naocznie przekonać, 
jak się przedstawia nocne ży- 
cie w barakach u bczdomnych 
na Żoliborzu, Redakcja „ABC" 
wydelegowała jednego ze 
współpracowników, który tak 
przedstawia swą wycieczkę: 

Za przejazdem kolejowym, 
na którym wiecznie na życie 
ludzkie czyhają rozmaite weks- 
lujące i przejeżdżające pociągi, 
docieramy do bramy barako- 
wej. 

Ciemno, „że choć oko wy- 
kal". Za płotem jęk kobiet, 
płacz dzieci i wycie psów. 
Wśród egipskich ciemności do- 
cieramy do jedynego większego 
w tem mrocznem i smutnem 
mieście — światełka — świet- 
licy szkolnej. 


I TU ŁAKNA WIEDZY 


Godz. 7 wiecz. W małej, 
lecz czystej salce siedzi kilka- 
dziesiąt młodych i miłych u- 
czenic, które uczą się kroju. 
Właśnie szyją z pośpiechem pię 
kną komżę dla jednego z księży 
opiekunów. Nauczycielka lekcji 
kroju p. Kostrowska opowiada: 

— „Mam satysfakcję z memi 
uczenicami. Cą to czyste i tak 
białe duszyczki jak ta śnieżna 
komża. ale co będzie z niemi 
dalej, nie wiem". 

WIEKOWI UCZNIOWIE 

Idziemy dalej. Za ścianą w 
nowej świetlicy siedzi nad ksią- 
zkami szereg starszych, siwych 
osób obojga płci. Są to analia- 
beci, którzy uczą się gorliwie, 
Wykłada tu jako nauczycielka 
p. Gembicka — żona dzienni- 
karza. Z wielkim mozołem 
40-letni, 30-letni i 50-letni ucz- 
niowie i uczenice kreślą roz- 
mainte kulfoniki i stawiają dzi- 


waczne  cyłerki.  Najpilniejsi 
między nimi są starzy Mielczar- 
ki, Kowalscy, Pękale, Twardo- 
wscy i Kamińscy. Stara 50-let- 
nia Helena Kamińska z ogrom- 
nem przejęciem w ciągu kilku 
minut kreśli jedną literę. Pyta- 
my się, dlaczego się tak późno 


wzięła do nauki, 

— Proszę pana — odpowia- 
da — syna mam  zecerem i 
choć bezrobotny, to jednak 
czasem gazetkę przyniesie. 
Przeczytałoby się i wasze 
„ABC", ale jak się nie umie 


czytać, to trudno. Przy czytaniu 
prędzejby mi czas zeszedł, a 
tak wciaż siedzę i myślę o tej 
swojej biedzie, 


PŁÓCTENNE NAMIOTY 

Ruszamy dalej do  płócien- 
nych namiotów. W namiocie 
siedzą na ziemi, właściwie w 
błocie dzieci, starcy, i męźczy- 
źni średnich lat. Ktoś tam w 
kącie jęczy na sienniku, leżą- 
cym na ziemi, gdzieś dalej kwi- 
li małe chore dziecko, a w ką- 
cie wyje głodny pies, 

— Dlaczego mateszko sie- 
dzicie pod parasolem, skoro je- 
steście w namiocie — pytamy 
jednej z lokaforek. 

— A bo, proszę pana deszcz 
kapie nam na głowy. 

W jednym z szałasów, który 
ma z pięć kroków długości i ze 
trzy szerokości, mieści się aż 
dwie rodziny Błaszkowskich i 
Mencłów, składające się z mnó- 
stwa dzieci, starców 
płci i mężczyzn, oczekujących 
i marzących o zajęciu. Na łóż- 
ku leży nawpół obląkana Hele- 
na Mencel. 
deszczu miednicą i nieustannie 
śmieje się histerycznie. 


Wychodzimy z tego straszne- 
óo przybytku, gdzie pełno dy- 
mu, błota i ciężkiego powie- 
trza. Po drodze spotykamy le- 
żącego na tapczanie i umiera- 
jącego na gruźlicę Mieczysława 
Szymkowskiego. Nieco dalej le- 
ży chora Aleksandra Smoliń- 
ska. Obok niej kwili chore i 
głodne dziecko. 

W innym ciemnym budynku 
placza nad przedwcześnie zmar 
tym Zysmusiem Obrębalskim. 

— Miał cztery lata i zacho- 
rował. Zamiast wody napił się 
po ciemku kwasu siarczanego i 
umarł — tłomaczy sucho oj- 
ciec, 

PYTANIE, 
KTÓRE WYWOŁUJE 
RUMIENIEC WSTYDU 


Wychodzimy z tego żywego 
ńrcbu. Smutna melodję *wisz- 
cze wiatr i znów 
wyją bezdomne psy. 

Koło bramy chwyta mnie za 
rękę jakaś staruszka i pyla: 
Panic, czy prawda, 

Warszawę okradli 
pieniędzy i serca? 

— Dlaczego — pytam trze- 
sącą się z zimna staruszkę, 

— Bo, panie, gdyby Warsza- 
wa miaja serce, honor i pienia- 
dze. to pewnieby o naszej vie- 
kielnej nędzy nie zapomniala, 

Kobieta odwraca się i płacze, 
Nie odpowiadamy nic i ucicka- 
|my co rychlej za bramę. 


ze 
z honoru, 


sz—= Str. Szwz 


W teatrze, kinie, radjo, szkole—wszędzie 


„Tydzień Ruchu Ulicznego” 


Czy prawda, że stolicę okradziono z honoru, serca i pieniędzy rozgłosi zasady dobrego chodzenia 
Tak pyta głodna, drżąca z zimna staruszka z baraków 


po ulicy 


Wczoraj odbyło się drugie 
posiedzenie Komitetu „Tygod- 
nia Ruchu Ulicznego' pod prze- 
wodniciwem inż. R, Minchei- 
mera i przy udziale przedsta- 


Radio“, którego przedstawiciel 
inż. E. Forębski przyrzekł za- 
jęcie się propagandą zasad ru- 
chu ulicznego ze stacji nadaw- 
czej polskiego kroadcasting'u. 


wicieli szeregu instytucyj spo-| Szkoły warszawskie również 
tłocznych. wezmą udział w tej pożytecz- 
Komisja regulaminowo - te-|nej akcji: oto przedstawiciel 


chniczna „Tygodnia opracowa- 
ła już przybliżony jego regula- 
min. A więc „lekcie chodzenia 
po uiicy' odbywać się będą w 
20 nairuchliwszych punktach 
miasta. 

Program ich obejmie: ogólne 
zasady ruchu rlicznefo, uinie- 
jętność chodzenia po  chodni- 
kach, umiejętuość przechodze- 
nia przez iczdnię, oczekiwanie 
ra tramwaj i wsiadanie doń — 
i inne szczegóły objęte 10-ma 


Koła Dyrektorów warszawskich 
szkół średnich dyr. Rondthaler 
i przedstawicielka Kola Pań 
Przełożonych Szkół Żeńskich p. 
Taczanowska — zapewnili, że 
szkoły warszawskie znajdą 20 
— 39 minut czasu na krótki wy- 
kład, wyjaśniaiący zasady ru- 
chu wvliczzefo,. 

W nadchodzący czwartek, t. 
1.23 b, m. o godz, 8 w siedzibie 
Automobilklubu Polskiego od- 
będzie się posiedzenie sekcji 


przykazaniami dla pieszych. propagandowej Komitetu, w 
Cenną przys'uśę propodaw-| przyszly zaś poniedziałek — 

dzie „Tygodnia” odda „Polskie | ponownie jego plenum, 
o <ctwieteadmaj | 


CMopieC CZY 


dziana? 


Dziś 9-iy dzień konkursu 


Dziś zamieszczamy kupon 
dziewiąty i przedostatni nasze- 


Kupon Nr. 9 
Konkurs 


go konkursu na wykrycie 


+ po- 
dabizny 


mężczyzny pomiędzy 


udział w konkarsie filmowym. 


| otośrefiami niewiast, kiorących 


Dzis i jutro — to ostatnie dwa 
ani „w których na łamach ABC 


$ Aus ólambow 
Y 


ran 


Otygrhtime tylko z firmy 


emrtukR oda 


ALEKSANDER BŁAŻEJOWSKI. 


TAJEMNICA HOTELU 
PRZY ULICY CHMIELNEJ 


— A nie słyszeliscie co mówił, — spytał Trzy- 
siński. 

— Śłyszeć.. słyszałem, ale ze strachu nic nie 
pamiętam. 

— No i co dalej? 


— Ano.. wyszedłem za panem Karnickim, aż 
na ulicę. Szedł przez Wierzbową, potem skręcił 
w Trębacką. Stanąłem chwilę i patrzyłem, jak pan 
pa obwiązywa! w ciemnym kącie zakrwawioną 
rękę, 

— Co się stało dalej? 

— Ano nie wiem... poszedłem do domu, bo była 
już pierwsza po północy. 

Reżyser podziękował 
odejść, 

Zaledwie drzwi zamknęły się za maszynistą, 
Trzysiński poważnie już zaniepokojony spytał: 

— Niechże mi pan, panie Słojkowski powie, co 
znów było dzisiaj? 

— Dziś panie dyrektorze wszystko było w po- 
rządku. Karnicki przyszedł na próbę w doskonałym 
humorze, rzucał nawet jakieś dobre dowcipy, jakby 
mu się wczoraj nic nie przydarzyło i gdyby nie za 
bandażowana silnie w przegubie ręka, byłbym Kotuli 


Kotuli i pozwolił mu 


ofznaera sę INYM LININRON = 
Jes! NICZŁOWRORE i JGKOJCL 


mima tzola nieczystości skótne 


ptzertoczysta da delikatne esty 


omanym zapachu „Ftzemycławku 
odszneca i udeltkatnia cetę 


mydło wykotniwo zapach o ten 
desp petfum wschodu 
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| MEGAZTYN OBUWIA 


| Warszawa Telefon 262-28 


nie uwierzył. Próbę rozpoczęliśmy od trzeciego aktu. 
Karnicki był zadowolony. Bylismy w miejscu djalogu 
Azera z Bertą, gdy podszedł bliżej i słuchał w sku* 
pieniu każdego słowa. Nagle skoczył jak szalony, 
chwycił Dyresza za gardło, powalił go na ziemię i za- 
czął go dusić. — „Mam cię wreszcie tu przy wszyst- 
kich", — krzyczał jakimś ochrypłym głosem i dusił 
Dyresza kolanami, potem puścił go, chwycił krzesło 
i rźnął nim z taką siłą, że krzesło rozleciało się 
w drobne kawałki. Szczęściem nie trafił nikogo. Wy- 
kręciliśmy Karnickiemu ręce i z trudem zdołaliśmy 
go ubezwładnić. Teraz leży nieprzytomny na dole, 
a stara Braunowa robi mu okłady. Dyresz telefono- 
wał po karetkę pogotowia... 

— A to osioł. Skandalu narobi na całe miasto, — 
syknął Trzysiński i szybkim krokiem wyszedł z ga- 
binetu, kierując się na scenę. 

W prawym kącie sceny leżał na otomanie Kar- 
nicki. Na kredowo bładej twarzy malowało się ja- 
kieś straszne zmęczenie, Palcami przyciskał skronie. 
Na czole wystąpiły, jak drobna rosa, krople potu. 
Obok chorego siedziaia stara Braunowa, przytrzymy* 
wała ręką okład na jego sercu. W drugim kącie sce- 
ny skupili się aktorzy i półgłosem opowiadali sobie 
o ataku furji Karnickieśo i o spazmach Krzeszówny. 
Trzysiński zbliżył się do otomany, pochylił się nad 
chorym i patrzył długo w jego bladą twarz. Nagle 
spostrzegł, że z oczu Karnickiego spływają dwie duże 
łzy. Trzysiński położył delikatnie rękę na głowie 
chorego i spytał miękko: 

— Panie Ludwiku... czy już lepiej? 

Karnicki otworzył oczy, patrzył z wdzięcznością, 
lekko uśmiechnął się i mówił, jakby zawstydzony: 
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Po niducią wszedzie, 


Nowy Świat 32. | 


— Nic nie pamiętam, czuję tylko, że coś niedo- 
trego było ze mną. Teraz dopiero dowiedzialem się, 
że miniowoli naraziłem panów na takie przykrości... 

— lii, zwykły atak zdenerwowania, — uspakajał 
Trzysiński. -— Główna rzecz, aby panu było lepiej. 

— Dziękuję, znacznie mi lepiej, — powiedział 
Karnicki i z trudem dźwignał się z otomany, 

Grupa aktorów zbliżyła się teraz do chorego. 


Karnicki wyszukał oczyma Dyresza i szepnął do 
niego: 

— Przepraszam, bardzo przepraszam. Jestem 
chory... 


Dyresz wyciągnął rękę do Karnickiego i serdecz- 
nie uścisnął mu dłoń. Wszyscy byli zatroskani, Nagle 
rozległ się sygnał trąbki pogotowia ratunkowego. 
W oczach Karnickiego odbił się straszliwy niepokój, 
Trzysiński tak cicho. aby Karnicki nic słyszał, 
szepnął do ucha Słojkowskiemu: 

— Panie reżyserze, zbieśnij pan na dół i prze- 
proś, że karetka została niepolrzebnie zaałarmowana, 

Słojkowski skinął głową na znak, że rozumie 
i szybko oddalił się. 

Karnicki próbował iść, kroki jego jednak były 
tak chwiejne, iż zdawało się, że chodzi po pokładzie 
statku, gdy wiatr wydyma fale. Powoli z twarzy 
ustępowała kredowa bladość, nogi zaczęły trochę 
pewniej stąpać. 

Trzysiński skinął na wożnego: 

— Proszę przynieść palto i kapelusz pana Kar- 
nickiego. 

Za chwilę Karnicki i Trzysiński schodzili ze scho- 
dów. 


(D. c. nk 
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PROGRAM KIN 
na wtorek, dn. 23 b, m. 
ŚRODMIEŚCIE, 

„APOLLO" (Marszatkowska 108), 

„Kwiat nocy”, dramat z Pola Negri 
w roli głównej. 

COLOSSEUM (Nowy Świat 19) 

„Prawo pierwszego meša“. dramat 
z udz. Pawła Wegener i Olgi Czechow. 

CORSO (Wierzbowa 7. tel 238-32): 

„Zdepłany honor“, dramat, w roz 
lach gł. Dorothy Mackail i Convay 
Tearle. 

FILHARMONJA Jasna nr 5. 

„Osłatnie dni Pompei“, wielki wio- 
ski film z Riną le Liquoro. 

MUZA (Mokotowska 73, tel. 66-26) 

„Romans krółewski' z gwiazdami 
ekranu: Alice Terry, Ramon Nowar: 
ro. Barbara la Marr i Lewis Stone. 

NOWOŚCI (uł Bielańska), 

„Za głosem serca', polski film z Li- 
li Romską w roli głównej 

PALACE (Chmielna 9, tel 51-14): 

„Tredowała”, dramat w-5 powieści 
Heleny Mniszek. W rolach giównych 
J. Smosarska i B. Mierzejewski. 

PAN (Nowy Świat 40, tel 237-40). 

Film ten sam, co w kinie „Corso. 

SPLENDID  (Galerjg Luksembur- 
ga, ul Senatorska, tel. 203-54}: 

„Kiki“, tragikomedja z Normą Tal- 
madge i Ronaldem Colman 

STYLOWY ' Marszałkowska 112, 

„Złodziej Bagdadu”, przepiękna 
bajka wschodnia z Douglasem - Fa- 
irbanks w roli głównej. 

SWIATOWID (Marszalkowska 111, 
tel. 2359-00). 

„Quo vadis?" wg. powieści H Sien- 
kiewicza z Jannin$sem w roli głównej. 
Wznowienie. 

WODEWIL 
301-961: 
Film ten sam, co w kinie „Filharmoa- 
nja'”. 

URANJA (Krak, Przedm 66). 

„Motyle i motylki". oraz „Niech ży- 
je król“ z Jackie Cooganem. 


(Nowy Świat 43. tel. 


PLAC ZBAWICIELA 


SOKÓŁ (Marszałkowska nr. 69) 


„Za głosem serca”, polski mełodra: 
mat. 


„IOMBOLA”* (Marszałkowska 34), 
„»Czarny Orzeł”, jedna z najwspa- 
nialszych kreacji Rudolfa Valentino. 


WOLA. 


IRA (Wolska 3, tel, 135-04): 

„Pieśń miłości”, dramat arabski z 
Normą Talmadge, Nad program ko: 
medja — „Kobiety strażalkam. 


CHŁODNA—ŻELAZNĄ. 
BAJKA (Żelazna 61). 


Tom Mix w filmie Gentleman od 
+ do głowy”. Nad program 2 kome- 
je. 
a LUX (Elektoralna 21). 
„Bezwstydna knbieta" z Polą Negri 
oraz sensacyjny drama! z Tamem Mi- 
xem. 


KOMETA (Chłodna 49) 

„Za głosem serca”, polski melodra: 
mat z Lili Romską w roli giownej. 
PRAGA. 
R 

„LOTOS” (Zygmuntowska 10). 

„Zwierzęta, ludzie t bogowie”, film 
egzotyczny z Ellą Kurli w roli głów. 
nej. 

„ERA” (Inżynierska 4). 

Hlarrv Peel w sensacyjnym filmie 
„Ze śmiercią w zawody”. 


PLAC KRASIŃSKICH. 


FORUM (Nowiniarska 14). 

„Wiłki z kopalni zlota“, sensacyje 
ny dramat z Miltonem Sills'em oraz 
farsa z Sydney Chaplinem „Uj, te 
dolary!" 


OCHOTA. ` 
| „OAZA” (Grójecka 56). 


„W sieci tyrana“, dramat z Hary 
Pcellem oraz „Zlot bocianów", ko: 
medja z Haroldem Llovdem. 


POPOŁUDNIU I WIECZOREM ` 


23.11 ABC 1926 


DOKĄD IŚĆ? CO ZOBACZYĆ? 


RADJO 
PROGRAM |. 
RADJOFOWICZNY 


na wiorek, da. 23 b. m. 


Warszawa (długość lali 100 metrów). 


Godz, 


15.09—13.15 — Komunikat| Skierniewickiej) próby 


CO USŁYSZEĆ? 


SPORT 


STRZELECTWO 
ŻAWODY STRZELECKIE 
>OROŁA 
czwartek odbsda 
Soxała (przy ul 
poprawienia 


W nadchodzacy 
się na Strzelnicy 


mYNRUTP M 
PRI POZY 


MM TEATPÓW WARSZ 


TEATR 


KWSKRICH 


na wtorck, dn, 23 b. m. 


Dzń  wiecz. na: abonamentowe 
przedztawienie dla Gata Dyplomas 

y ? E F 

'tvczncgo prana bądze poekna, tantaz 
styczna opera Qffenbatha „Opotics 


3ZLGI (Plac Teatralny). 


|rewja a 
| Qui pro 4uo 


GUI PRO QUO (Galerja Luk- 
senburga, ulica Senatorska). 
Codziennie wspamale wystawiona 

Karuzela” ściąga do tcatru 

tłumy rozbawionej pus 


pospodarczy: godz. 17.00—17.25 — nekordó strzeicękiche Da zawodów | sci s Haflmana" w doskonalej obsa! pi czności, która Żywo oklaskuje 
Odezvyt p. t. „Państwo polskie w dopuszczani SĄ ci ZawocieN, erain zp. 1. Dygasem, niezrównanym i „akomitych wykonawców z Ordos 
[rozwoju  dziejowym”  wygł. o prof. pe LT da Stragi AR A r roli igóowci. ka. „AREA uówną, Zimińska, Jarossym i Krus 
Ileniyk Mościcki. „ (Dzial ere gato kg wie AŻ, AC abe, sdi Ik GE RE AA kowskim na czele. 

i Polski"): 7 7.30—18.55 — Konej w sStrzcianiu z pistolciow — 4e Poti walskaPawiowsKa wystę; OSC: ; 

TEON): godz. 1700—18: T l PRO c i j sste; ! £ 

cert popołudniowy. Wykonawcy: or- na 60 pkt. możliwych. ny), Skonieczna Jaroszówna oraz PD: enostre OKO (Marszałkow= 


kicstra Polskiego Radja pod dyr. 
prof. Jana Dworakowskiego. Janina 
| Sutoska (śpiew) i Leopold  Dworaż 
kowski (skrzypce. Cz. 1. 1. a) Bin: 
Idler: Uwertura na tematy z oper Ore 
fenbacha, b) Czbułka: Gawot Ste 
fanja, c) Grufeld: Serenada — wy 
kona orkiestra. 2. Saint-Saens: Arja 
z op. „Samson i Dalila" — „już wios 
na rozkwita” — odśpiewa p. Sutowe 
ska. 3. Saint-Saens: Rondo Capriccioż 
so — odegra p. Dworakowski. 4. 
| Scharwenka: Mazurek — wykona orz 
ıkiestra. Cz. IL 5. a) Komzak: Węso= 
łe potpouri marszowe, b) Czajnow= 
ski: Barkarola, c) Ilenriques: Taniec 
elfów — wykona orkiestra. ©. a) 
Weck, b) Frieman: Dziewezvna. c) 
Niewiadomski: „W księżycową noc", 
d) Maszyński: Filis — odśpiewa p. 
Śutowska. 7. a) ©, Cuis kolysanka, 
h) Wieniawski KH. Mazurek d:moll= 
odegra p. Dworakowski. Godz. 19.00 
—19,23 — I9:ty wykład z cyklu 
ska filozofja narodowa” wygl. prof. 
Wacław Muleski; godz, 19,30—19,45— 
Komunikat rolniczy: godz, 19,45 — 
19.55—Nad program „Rozmaitości”; 
godz 19,45 — 20,29 — Lekcja gry w 
szachy, Wykładowca Dr- Stanisław 
Kohn; godz. 20.20—20.40 — Odczyt 
p. t „Muzyka kameralna lIrego i 
i8zgo w.” wygl. p. Leopold Binental; 
godz. 20.40-—22,0() — Koncert wies 
czorny kameralny. Wykonawcy 
Adela Comte:Wilgocka (śpiew), Leoz 
pold Dworakowski (skrzypec). Taz 
dcusz Ochlewski (skrzypce). Sewez 
ryn Snieckowski (obój) i Teodor Za» 
lewski (fortepian). Cz.,1l l G, Va: 
lentini: sonata:fauntazja „La Sompos 
gna" (ok. 1600) r.) na 2 skrzwpiec i 
continuo (fort.). 2. G. FE, Haendel: 
Sonata A-dur na 2 skrzypiec (łos5— 
1759), "J. Amdante, Il. Allegro, HL. 
Largo. IV. Allegro, V, Gavotte. 3. 
L $. Bach; Koncert czmoll na skrzype 
cc, obój i fortepian (1685—1730). 
l. Allegro, IL. Adagio, UL Alegro. 
Gz. U. 4% 1. 5. Bach: a) Arja „Pokój i 


pogoda ducha” na sopran z tow. 2 
skrzypiec i fortepianu, b) Arja 


„O, boskie niebiańskie płomienie" z 
tow, altówki i fortepianu, c) Arja 
„Pokora skarbem jest” z tow. skrzys 
pice i fortepianu. d) Arja „Smutku 
pełne serce me“ z tow. skrzypiec i 


tortepianu. „5. lam Stamitz Sonata 
G-dur na 2 skrzypice i fortepian 


(1717—1757) | Allegro vivace. N. 
Larghetto, Ill. Menuet. IV. Allegro, 


RADIO ZAGRANICĄ. 


Monachjum, 535.7 m. — godz. 12.435 
— Koncert poranek. w programie 
muzyka lekka; godz 17 — Koncert 
popołudniowy, w programie utwory 
na harfę i fisharmonję; god. 19 — 
Koncert wieczorny. 

Monaster, 241.9 m, — godz. 13.30— 
koncert, poświęcony twórczości Moz 
zarta; godz. 16 — koncert, poświęco: 
nv twórczości J. S. Bacha. 

Londyn, 361,4 m. — godz. 19 — Mu: 
zyka tancczna: godz. 21.45 — Konz 


cert wieczorny, transmisja z sali 
koncertowcj: godz, 23,30 — Muzyka 
taneczna. , 


„AFiedeń, 517,2 m. — godz. 10.15 — 
Koncert popołudniowv wokalny; w 
programie pieśni Mozarta, Becthovee 
'na, Schumanna, Mahlera R. Strausz 
sa i in.: godz. 20,05 — Koncert wic: 
czorny. poświęcony twórczości Anto- 
niego Rubinsteina. 

T EE IIA "ANNO A 


WIADOMOŚCI RADJOWE 
CODZIENNA PORCJA ŚMIECHU 
PRZEZ RADIO. 


Śmiech jest tak samo potrzebny 
człowiekowi do zdrowia. jak świężc 
powietrze, 

Radjostacja warszawska oceniające 
należycie błogosławione skutki śmicz 
chu postanowiła  zaaplikować cos 
dzienie małą porcję śmiechu wszyste 
kim radjosłuchaczom w Polsce. Pos 
stanowiła jednocześnie zrobić to tak. 
ażeby nikt nic mógł uchyýlać się od 
tego zabiegu. 

Wiadomą jest rzeczą, że wszyscy 
radjoamatorzy  słuchaja codziennie 
„Rozmaitości . Otóż Dyrekcja „Pole 
skiego Radja“ powierzyła redakcję i 
wwkonanie tego numeru programu 
Wiadvsławowi Walterowi. 


No? Niech się kto spróbuje nie 


I smiać! 


„Pol. | yozelandzkiej drużyny All 


SZERMIERKA 


AKADEMJA SZERMIERCZA 

W dniu 27 b. m., o godz. 19 odhę: 
ie się w Kasvnie Garnizonowem 
Al. Szucha 23) Wielka ^kademja 
»zermiercza, organizowana przez 
Wojskowy Klub Szermierczy. Oprócz 


najlepszych szabel polskich wezmą 
w niej udzial również szermierze 
czeskoslowaccy 


WIADOMOŚCI 25 Gł ACZNE 


Słynna nowozelandzka drużyna 
rugby—Maoris, zakończyła swe tour= 
nee po Francji i Anglji. Z 
granych spotkań wygrała ona 13% 
przegrała zaś 5, osiągając ogólny stos 
sunek bramek 229:110 na swą koz 
rzyśćc. Wynik ten jest znacznie gorz 
szy od wyniku tournee również nos 
Blacks, 
która przed dwema latv nic przegra: 
ła ani jednego spotkania. 

Znany pływak szwedzki Arne 
Borg poprawił rekord światowy na 
500 yardów stylem dowolnym, przes 
pływając ten dystans w czasie 5 m. 
30,1 sek. 

Jeden z najlepszych 
świata w biegach  długodystanso= 
wych — finlandezyvk Ritola wygrał 
ostatnio mistrzostwo Stanów Zjedz 
noszonych w biegu 10 km. w czasie 
53 min. 30,1 sek. 


PORAŻKA BOROTRY 
Według nicsprawdzonej jeszcze 
wiadomosci, Borotra mial ponieść poz 
rażkę w spotkaniu na placach krve 
tych ze szwedem Giarddeum. Szcze: 
gółów brak. 


zawodników 


ZZLLI ZEE 


MUZYRA 


KONCERT KOMPOZYTORSKI 
PERKOWSKIEGO. 


Piotr Perkowski, laurcat klasy 
kompozycji Konserwatorjum War- 
szawskiego, zaprezentuje na koncer: 
cie kompozstorskim w sali Konser: 
watorjum we wtorek 30 b. m. utwory 
napisane w Paryżu, w ciagu rocznego 
pobytu w charakterze stypendysty 
NW. BR, i G M. 

Mykonawcami programu beda uta: 
lentowani młodzi artvści: Sabina 
Szyfman (śpiew), Artur  Hłermelin. 
pianista, którego recital cieszył się 
ostatnio wielkiem powodzeniem i 
skrzypek. Pozatem w zespole biorą 
udział: Aleks. Junowicz (tlet) i Ma: 
rja Wiłkomirska (fort). Akompanju: 
je Jarosław lwaszkiewicz. 


= AM 


RECITAL ŚPIEWACZKI 
KAŃSKIEJ. 

Żoha Douglasszd' Arey, 
śpicwaczka amerykańska, rodaczka 
nasza, bawiąc przez czas krótki w 
Polsec, da się słrszeć jedvnv raz w 
Warszawie na recitalu własnym w 
sali Konserwatorjum we środę, l-go 
grudnia. 

Pierwszy w Warszawie wystep roz 
daczki, która z wiclkiem powodze: 
niem wwvstępowała we Francji. Miz 
szpanji, Stanach Zjednoczonych, na 
Filipinach, w Australji, Japonii, Chiz 
nach i in. wzbudzi” zrozumiale zain 
teresowanie. Bilety od dziś u: Cho: 
dowieckiego, Gebethnera,  ldzikow= 
skiego i Kuncewicza. 


AMER Ya 


znakomita 


SRODA LITERACKA 
w POLSKIM KLUBIE 
ARTYSTYCZNYM 
M środe. 24 b. m, odbędzie się w 
Polskim Klubie Artystycznym odz 
czyt znanej poetki Róży Czekańskicje 
Heymanowej p. t „Amerykanizacja 
— Ameryki“. Są to wrażenia i reflck= 
sje z pobytu autorki w Ameryce. Ze 
względu na temat i jego ujecie od: 
czyl ten budzi duże zacickawienie. 
W drugiej części nowela p. t. „Ame: 
rykanka' odczyta M.  Balcerkiewie 
czówna. 
Początek o g, 8scj. 


18 roze: | 


Orda, Mossoczy. Janowski, Tokarski. 
Szepietowski, Wasteł i Szezopański. 
Dvryguje p. Jerzy Ħojanowski, 
Jutro „Dzięwczyna Zachodu 7 pp. 
Woermińską, Gruszczyńskim i Ordą 
iw trzech naczelnyca partiach. we 
czwartek narodowy balet „Jan Twarz 
Hews Kiia 
; 


"HARODOWY (Plac Teatralny]. 
NY 


ca na afisz mk świetnie 
nowa komedia N 
„MY miłosnym labiryncie", której przed 
stawienia przerwano z powoli choz 
Irchv K. Kamińskiego. Rolę Zenona 
lohjąt p. W. Brydziński, w innych ros 
ttach daskonale zgrany zespół pn. 
Giromnickiej, Panrewiczowej, Lesz- 
czyńskiego. Komedia Wroczwńskicm) 
grana będzie bez przerwy przez dni 
I najbliższe. 


Teatrze Narodowym dziś write 


LETNI (w ogrodzie Saskim). 


Dziś, we wtorek. po raz ostatni 
znakomita „Nasza żoneczka”, która 
w pełni powodzenia ustepuje jutrzeje 
szej premjerze p. t. „Tajemnica poz 
wodzenia* Montgomery'ego, najpos 
| pularnicjszego obcenie autora w 
i Amervco. „Tajemnica powodzenia” 
przez długi czas była szlagierem az 
merykańskich scen. 

Ciekawe założenie i intryga. sen: 
sacyjna treść, żywiołowy humor i 
«znakomita obsada tworzą niezwykle 
|ciekawą całość, Obsadę stanowią: 
| Różycki, Zelwerowiez, Giorczyńska, 
RotterJarnitska, Lenczewski, Or- 
wid, Jarszewski, lencrówna, Rapace: 
ki, Kucnakowicz, Szreniawa, Olska, 
Gielniewski, knanczwński, Szarkows 
ski, Skarzyński, Tomasik, Życki i in: 
ni. Reżyserja dyr. E. Chahberskiego. 


POLSKI (ulica Oboźna). 
Wieczorem dziś, jutra i przez kilka 


todzelewską w roli Ewy Pobratyme 
AAA 

Pod kierunkiem reżysera  Borow= 
skiego dobicgają końca próby z po: 
teznego dramatu Dimitra Merezkow= 
skiego „Car Paweł IV. Sztuka otrzyma 
clakowita nową oprawe  dekoracyj: 
na i kostjumowa, według projektów 
Karola Frvcza, Rolę tytułową grać 
będzie Kazimierz  Junoszaz»tępowe 
Ska. 


MAŁY (Filharmonia, ul. Jasna). 

Codziennie wieczorem piekna koz 
medja Sarmenta Najpiekniejsze 0: 
czy w swiecie“ cicszaca się wielkiem 
powodzeniem. W głównych rolach 
sbieraja serdeczne oklaski pp. Ma: 
licka, Daczyński, Gawlikowski i Mie 
rowski. s 


ĆWIKLIŃSKIEJ ! FERTNERA 

(Nowy Świat 63). 

Sympatyczny ten teatr zdobyl so- 
bie w nowo:wvstawionej arevzabaw= 
nej komedji „Kiedy wrócisz” sztukę 
kasową, Wykonawcy na czele z Cwis 
klińską i Grabowskim w otoczeniu 
Gelli. Chaveau, Justiana. Janusza, 
Roranda i imfxch tworza prawdziwy 
koncert. 

Do wielkiego powodzenia przyczy: 
niają się wielce artystyczne wnętrza, 
urzadzone przes dcekoratorkę teatru 
p. Mucharską. 


IM. FREDRY (ul. Śniadeckich). 


Me wtorek mo raz drugi „Głośna 
sprawa", Czysty dochód przeznaczos 
nv na Gwiazdkę dla inwalidów wos 
iennvch, 


ODRODZONY (Praga — Zyć- 
muntowska). 


Dziś, we wtosck i środe ostatnie 
przedstawienia krotochwili „Jarmark 
małżeński" z pn. Fertner:W iśniewską, 
Micczyńska, Micińska.  Ordężanką. 
Szurigowa, Dzurszewska. Zboińska, 
Wacławskim, Starzyńskim,* Staniew: 
skim, K. Daszewskim, koziałkiewie 
czem, Morozowiczem i innymi, 

We czwartek. dn. 25 b m.. premie: 
ra sztuki Szałoma Msza „.Mołke zło: 
dziej' w reżyserji Nndrzeja Marka 
po raz pierwszv nə <<gpie molskiaj. 


SK 


przvicta. I 
Wiraczyrsk ego: 


l 


t 


ska Nr. 125). 
W teatrze „Perskie Oka” od kilku 


Jsi codziennie sala  wyprzedana na 
nowej rewji p t „Dzieje... śmiechu”. 

„Dzieje... śmiechu” mają zapewnio- 
ne długotrwałe powodzenie. 


OLIMPJA (Marszaik, 114] 


Dziś i codziennie szlagierowi slof 
Warszawa — Tokio", którv stał się 
najwięk szym sukcesem sezonu, Znas 
ne powszechnie postacie kinowe: 
Pola Nesri, Harold Llovd, Chaplin, 
Fatty Grubawek i Mr. kohn w wy» 
konaniu: n. © rnieckiej. Ubrzanowa 
skiego, Selańskiego.  Wirskiego "i 
Stróże% gò, Co chwila wybuchają 
salwy śmiechu. 


ELDORADO (Ulica Hoża 25). 

Inaufuracyjny program „To dopie- 
ro posrateż' wstępnym bojem zyskał 
sympałję publiczności. 


MIGNON (Marszałkowska 81b) 


Dziś i codziennie rewja w 15 ehras 
zach „Faun Belwederski w  Łazieńe 
kach“ z pp. Noskowską. Sarneck4, 
Rapacką, p. Śliwińskim w gł. rolach. 


TEATR „ZJEDNOCZONYCH“. 

(Wolska 32). 

Dziś, o godź. 8.15, ostatni raz prze» 
mila komedja AN*ery HMopwooda . tte 
Iro pogoda”, czyli „Szalona noc” w 
obsadzie czołowych sił zespolu. 


CYRK WARSZAWSKI. 


Dziś, o godz, 8 wiecz. program o- 
twarcia, 16 atrakcyj, balet, tresury i 
gościnny występ dyr. A. Ciniselli 

Dziś gościnny wystep fenomenal- 
pego człowieka i artysty Tom Jaz 


á A "leka. 
dni jeszcze ..Dzieje grzechu” z Marja į 


ZACHĘTA SZTUK PIĘKNYCH 
Pl. Małachowskiego 3. 


Dnia 24, 25 i 20 b. m. gmach wa 
Zachęty będzie zamknięty dla zwie: 
dzającej publiczności, w sobotę zaś 
dh. 2 7b. m. o godz. l2:ej w poł. naz 
stąpi otwarcie Sałonu Dorocznego. 


PREMJERA W TEATRZE LETNIM 


W środę wchodzi na repertuar teaz 
tru Letniego najnowsza sztuka p. t 
„Tajemnica powodzenia”  Montgos 
merv'ego, którego wszystkie utwor 
cieszą się w Amervce nicbywałem po 
wodzen zn. „Tajemnica  powodzes 
nia” byla szlagierem ostatniego sczoe 


nu w Amece. 

W Warszawie tegoż autora „Dzień 
bez kłamsiwa* byl również atrak” 
cją. Nader cickawe założenie „Ta: 


jeanicv powodzenia”, jej iście amez 
rykański humor, przeplatany scena: 
ini o siłnem* napięciu, ciekawa ntry» 
ga i sensacyjna fabuła tworzą niee 
zwykła całość, 

Batuta reżyserska w niezawodnem 
ręku dvr. Emila Chaberskiego. Pres 
mjera wzbudziła wictkie zainteresos 
wanie: 


WYJAZD TRIKOKTWA. 


Znakomita śpiewaczka japońska 
Teiko-Kiwa po sukcesach w stolicy 
udaje s.ę na podhój prowincji. 

W darich 26 1 25 b. m. Tceiko:Ni* 
wa śpiewac będze w operze l-wowe 
skicj. 
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SPLENDID Galerja Luxenburga 


— Początek o 6-tej 


„KIK i 
świetna tragikomedja z życia zaku- 
lisowego teatru z Normą Tal- 
madge Ronaldem Lolmanem 


Kino P ALACE Chmielna 9 l 


Sensacja Sezonu! 


„TRĘDOWATA” | 


w roli głównej Jadwiga $mos irska 


Nowinki 2 miagia 


KORPORACJA 
„AQUILONIA". 


W dniu 23 i 24 listopada b- 
r obchodzić będzie pięcio!e:' 
cie swej działalności w nic 
podległej Pałsce 

Uroczystości rozpoczną się 
23 b. m. o godz. llej rano 
nabożeństwem w kościele pp. 
Wizytek, a zakończone zestaz 
ną 24 b. m. „,tańcujaca herbat 
ka“ w salonach Resursv Oby- 
watelskiej. 

Poczatek „herbatki“ o godz. 
8ej wieczorem. 


Z KATOLICKIEGO 
ZWIAZKU POLEK. 


W dnioch 22. 23 ; 24 listo- 
pada b. r. odbywać sie będzie 
walne zgromadzeńie Katolic- 
kiego Związku Polek w sali 
Zwiazku przy ul. Krak. Przed: 
mieście 36. 


KIERMASZ HARCEREK 

W dniach 5, 6, 7 i 8 grudnia w loz 
kalu Stowarzyszenia Nauczycieli 
Szkół Średnich i Wyższych, Bracka 
r. 18, dorocznym zwyczajem 
dzony będzie Kicrmasz przez Żeń: 
ską Warszawską Chorągiew Marcer- 
ską z udziałem drużyn Stołecznych i 
województwa Warszawskiego. 


urzą- 


ZE ZWIAZKU LOKATORÓW 
I SUBLOKATORÓW 
Stołeczny Zwiazek 
Bublokatorów m. micz 
$zczący się poprzednio przy ul. Śzto 
Krzyskiej nr. It przeniósł z dniem 
J0 listopada biuro swoje ulicę 
Chmielną nr. 12. przyczem wyraźnie 
zaznacza, żc z nowo:otwartym przy 
ul. Szto Krzyskiej 11 Stołecznym Sto: 
warzyszeniem ochrony lokatorów i 
sublokatorów niema nic wspólnego. 


Lokatorów i 
Warszawy, 


na 


| 


| DRZAZGI 


OBIADKI DLA INTELIGENCJI. 


Obrazek dziś pełen krasy: 

Długi ogon wpierw do kasy 

Syp srebrnika w pierwszej sali, 
Bierz dwie blaszki i marsz, dalej! 
Potem (według stałej mody) — 
Ogon dłuższy już — na schody: 
Zaś na piętrze, stołki, stoły, — 
Przy nich komplet nie wesoły! — 
Niosą obiud „białe damy”, 

(Qi. ten obiad!... my go znamy!...) 
Wodzia w zupce. — mięska tysi, 
Że widelczyk ledwie chwyci! — — 


Nie masz omast, ni esencji 
Dzisiaj dla inteligencji!! — 
Esżet. 


Nieproszony impresarjo 


Do redakcji „Tygodnika lIllustro: 
wanego” doszła wiadomość, że jakieś 
indywidinum obchodzi ministerja i 
poselstwa państw obcych War: 
doręczając tam zaproszenie 
na koncert. który jakoby urządza 
„Tvgodnik Ilustrowany”. 


w 


szawia 


Okazuje się, że jest to 
szantaż, Tygodnik bowiem żadnej 
podobnego rodzaju imprezy nie po: 
dejmujc. 


NOWE POCIĄGI 


Celem utrzymania dogodnej komu: 
nikacji Mławy i nastepnych stacji 
do Nasielska z Warszawą, poczyna 
jąc od 1 grudnia r, b. kursować bę: 
przestrzeni Warszawa 
Howo poc. nr. 6lf, odchodzący 
dworca Głównego o godz. 22.00 i por 
ciąg nr. 618 przychodzący na ten że 


dzie na 
z 


dworzec a godz, 9,40. 


ODCZYT 
W TOW. KOOPERATYSTÓW 


Dziś, dnia 23 b. m. 
lokalu Kooperatv: 
stów, Nowogrodzka 2ł, I p, odbę: 
dzie się nad odezytem p. 5t. Wojcie- 
chowskiego p. t „Organizacja wy: 
chowania dyskusja, 
którą zagaji p. K Kornilowicz poga- 
danką p. t. „Placówki 
spółdzielczego”. Dla członków Tow. 
Kooperatystów i gości przez 
wprowadzonych wstęp wolny. 


o godz. 19:cj, 


w Towarzystwa 
spółdzielców" 
«wychowania 


nich 


DZIAŁ LEKARSKI 


Porada 
NOWA SPECJALNA 


LECZNICA 


Przychodnia) 
CHMIELNA 56 (vis a vis dworca). 
Wizyta 3 zlote. 


Przyjęcia od 8 r. do 9 wiecz. 


bezpłatna 


Chor. weneryczne dróg moc*o- 
wych, (nerek, pęcherza), skór- 
ne. Laboratorjumdobad: ńkrwi 
I moczu. Lampy kwarcowe, Sol- 
lux, "oentge-, elektryzacji. 
Naświetlania pojed. i grupami (dzieci) 
Niedziela də 2 pp. 


Dr. HENRYK ZUSMAN 


Al. Jerozol. 36 nawprost dworca 
Tel. 228-89. 


Choroby skórne. weneryczne, niemoc 
płciowa. Analiza krwi. 


Przyjmuje 3/,—8'/,. Panie 31,—5 p.p. 
a M ü âÑ o‘ 
Dr. H. LEWIN Starszy 


Niecata 12. Weneryczne, skórne 
i niemoc płciowa od 8—10 r. i od 
2—9 w. Panie 4—5. W niedziele 9—3 


Dr. med. BERNSTEIN 
Wspólna 63 m. 1 (parter) 
tel. 402.61 


chor. weneryczne, niemoc picio- 
wa, skórne, wiosów i kosme- 
tyka iek. Przyjmuje 8-1 i 4—8 pp. 
Pan'e 1-2. Niezamożavm ustepstwo. 


Dr. KAUFMAN 
Wspólna 56, tel. 31-35 


Gabinet elekiro - promienioleczniczy 

Choroby weneryczne, płciowe, skórne 

i włosów. Analizy krwi (syfilis). 
Od 8 — A wieczór 


Dr. med. SCHOENMAN 
HORTENSJA 6. 
Niemoc płciowa, wener. (analizy krwi). 
Przyjm. 9—2 i 5—8. 
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Dr. Krajewski 


Nowogrodzka 42. 

Weneryczne, skórne, włosów, 
analizy krwi. 

Gabinet elektro-promienioleczniczy 
od 8 — 11 r.i3 — 9. 


LECZNICA 


Specjalna przychodnia dla chorób we- 
nerycznych i niemocy płcio- 
wych Leczenie najnowszemi 
$rodknatni. Rentgen, lampa kwarcowa 
Sollux, elektryzacja, Analizy lekarskie. 
ORDYNACKA 9, TEL. 516-03 

Czynna od 8'/, rano do 9 wiecz. 

Porada 3 zł. 

W niedzielę i świeta od 10—-2 popoł. 


Nowa LECZNICA 


Specjalna przychodnia 
Dla chorób skórnych, wenerycz- 
nych i niemocy plciowej. 
LEKARZY SPECJALISTÓW 
Roentgen. lampa kwarcowa, Sollux 
Analizy lekarskie (krew na syfilis). 
SENTTOTSKA 10. Tel. 110-18. 
Przyjęcia od 9 rano do 8 wiecz 
Wizyta 3 zł. W niedz. i święta 10 2. 
214 


syfilis 


27 


| 


zwykły | smemew 


jtów w pr.cesie o nadu- 


Z>1] RL "1578 == 


Str. 7 == 


Co myśleć o asfaltowej jezdni? 


My w Warszawie już dobrze wiemy 


_ IPosłucnajcie prezydenci i burmistrze prowincji 


„ABC' rozmawia z inżynierem, szoferem i dorożkarzem 


Oddając w sprawie jezdni Zapytany  przedewszyst: 
astaltowych głos tachowcom. |kiem. przez «ABC w tej 
t. j. oscbom bezpośrednio za: | sprawic inż. Chm'eliński, k'e- 
intercsowanym stanem jezdni i rownik działu komun k*cj 
ulic warszawskich. ABC, przy :przy wydziale techn'cznym 
puszcza, że w ten sposób u- magistratu m. st. Warszawy. 
jawn'ą się prawdziwe brak: w tak odpowiada: 

tym względzie. © — Twierdzenia o niebezpie 
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dzeołóścoe załdtojone Spraw 
monito przez zby karbawe 


L- cz. Nr. VII, 127(26)5, z d ia 
15 listop: da 1926 r. pewiada- 


Zarząd główny zwiazku in- 
walidów wojennych, komuni- 


kuje nam: mia nas, że 
Sad powiatowy Oddz! „nadesłany z niewiadome- 


go Sądowi pew du prez IzFe 
Skarbową w Krakowie zasi: 
łek dla 2 sier t po ś. p. Mi- 
chale Fedus w kwacie 177 zł. 
50 gr. do tut. Sądu został 
chwilowo zł*żonv do depozy: 
tu sadowego, iednik tut. u- 
chwałą z dnia 29 paźdz'erni- 
sx 1926 Nr. VII 127-264 za- 
rządzono wydanie tej kwcty 
wdowie Ewie Fedus', 

Jest to jeden z przykladów 
karygodnego niedbalstwa w 
załatwianiu spraw, zwiaązae 
nych z zaoratrzeniem inwali- 
dów. Przykład tem smutniei. 
szy. iż, niejednokrotnie. zasi 
lek pobieranych ze Skarbu 
jest jedynym środkiem wyży- 
wienia į utrzymania rod*iny- 

Przytaczając powyższe. wzy 
wamy zainteresowane władze 
do jaknajszybszei sanacji sto- 
sunków w tej dziedzinie. 
E O E Gd 


Weterani polscy z Ameryki 


W dniu 24 b. m. o godz. 5 ppol, w |wice-prezesa Stowarzyszenia Wetera- 
lekalu Resursy Obywatelskiej, Krak. | nów, p, Jana Kostrubałę, 
Przedmieście nr. 64, odbędzie się po- 
siedzenie organizacyjne Komitetu 
przyjęcia wycieczki Weteranów Ar- 
mj: Polskiej z Ameryki, zwołane przez 


VIL w Rawie Ruskiej p smem 


wertuje stosy dokumen- 
życia w msrynaree 
wojennej 


Wezorajszego, trzydziestego trze: 
ciego z kolei, dnia rozpraw w proce: 


sic Bartoszewicza i tow, Sąd spraw: 
dzał dokumenty, złożone mu przez 
posła Siecińskiego, z których wyni: 
ka, że oficerski Sąd honorowy unic: 
Winnił go z zarzutu tchórzostwa, zaś 
prokurator w Grudziądzu umorzył 
jego sprawę o szpiegostwo z braku 
dowodów, 

W dalszym ciągu Sąd odczytywał 
liczne dokumenty złożone do akt 
sprawy przez prokuratora. 


Weterani amerykańscy przyjadą do 
Europy na okrętach francuskiego 
warzystwa French Line. 


to- 


|Drehera „RADJO“ 


najtańsze źródło zakupu radjosprzętu 
zagranicznego i krajowego, po cenach 
najniższych Dużo nowości! 


NUR MER, SSG ro gt. 


» ka Ne 21. Telef. 43-71. 
Wyciąć I Schować! 190/7 


MEBLE NA RATY 


DO 10 (MIESIĘCY stałym i poleco- 
nym klijentom bez zaliczek daje Maga- 
zyn mebli FRANCISZKA BRZO- 
ZOWSKIEGO. Nowy-Świat 49, 
I piętro (dawniej Elektoralna 1), wielki 
wybór sypialni, gabinetów, salonów, 
kredensów. stołów, szal, bieliźniarek, 
zegarów, biurek. otoman, leżaków. ine- 
bli giętvch. S55 

HAFTY 


KRAWCOWE BACZNOŚĆ *4 57.7 


me wykonane maszynowo Í ręcznie. ME- 
REZKI na poczekaniu. DZETY. Robota 
pierwszorzędna SZYBKO i DOSTĘPNIE. 


„WICTORJA" Wspólna 3. 


up PO 
WO 42: 


Wycieraczki szczotko 


W dobrym gatunku wymiaru 33X50 cm. 
większe odpowiednio droższe, niezbędne 
wobec nadchodzącej jesieni, dostarcza w 
nawet na telefoniczne za- 
210.85 lub 256-78 
ang. i chod 


każdej ilości 
mówienie pod Nr. 


Hurtownia ceraty linoleum 
ników kokosowych 


SAMUEL LIS 


Warszawa, S-to Jerska 32. 
Telefoniczne zamówienia nie obowiązają 


Ł= zm 
` l YJ 


Z POWODU LIKWIDACJI 
WYPRZEDAŻ 25 "zast zez, 


nie zniżonych. 
Bielizna inęska, 


trykotaże, galantetja 
oraz pertumerja. Jarmark Rzemieślni- 


czy, ul. S-to Krzvska 41, między ul. 
Marszałkowską i Zielną. 312 


KORZYSTAJCIE PANIE 


Okrycia fokowe. bibretowe od 500 zł, 
pluszowe, barankowe 1:0 - najmodniej- 
sze „Radjo* reklamowe z futrem 140. - 
wykwintne rypsowe 175. -futra 275. - 
welurowe 50.- Pracownia Krawiecko- 
Kuśnierska. Br. UnKiewicz, Hoża 54 
m.2. Filja Krucza 30. 280 


ga 


I] 


NA GWIAZDKE! 
LUSTRA 
po cenach zniżonych poleta'ąa: 
KACZOREK i CHĘCIŃSKI 
Sp z ogr. odp. 
SKLEP FABRYCZNY: Moza 41, tel. 111-52. 


Wyprzadaż braków fabrycznych. 


Polski komitet do zwalczania 


raka. Karowa 31. leczenie Ra- 

7 dem i promieniami Rentgena. 

PA UJSIBA ' EFTE PŁ Y- Przychodnia dla chorych na nowo- 

noy tE = = a l twory. Przyjęcia od 1—8 wiecz. Dla 

TA SA ACDSEE T Amg AN niezamożnych bez”łztnie 302 
nadające się do tańca. Orygi- 


ginalne nagrania amerykańskich, an- PER 
gielskich i francuskich orkiestr. Wyszły NA RATY 
ostatnie nowości taneczne: charlestony. , na bardzo dogodnych w 'runkach 
shimmy, tango i walc-boston. „ądać |Okrycia danskie i ubiory męs- 
we wszystkich składach muzycznych | kla w p erwszorzędnej wytwórni. 

157!  Nuwolipie 30 m. 8, iront II piętro. 


czeństwie jezdni, pokrytych 
asfaltem są przesądem: Jezd- 
nie takie trzeba tylko utrzy” 
mywać. w należytym porząd- 
ku, t. j. starannie zmyweć i 
nie dopuszczać do powstawa- 
nia na nich warstwy brudu... 

Zresztą takie jezdnie znaje 
dują się tylko na ulicach po- 
niekąd reprezentzcyjnych — 
na ul. Wierzbowej Mazowiecs 
kiej — o sł bszym ruchu ko 
łowym i ne są ene bardziej 
śliskie od jezdni ulic, wykła” 
danych kostką drewnianą... 

Innego zdonia są sz”ferzy 
pp. W. Wóćłcik (nr. taks- 
1200) i A. Bączkowski (nr. 
1199), którzy pew'adają: 

— Jezdnie asfaltowe sa dla 
nas niebezpieczne. Gdy su- 


'ctho, to jeszcze pół biedy; sle 


NA ZNA M M nnn 


NN A ZA ZZ ZZ Z OZZL ZZO, 


gdy mokro. spróbój trechę 
przyhamować, ą leżysz... 


Szczególnie niebezpieczne 
są skręty z ul. Kredvtowej na 
ul. Mazowiecka. lepiej tro 


chę jest na ul. Brackiej, zdzia 
ostatnio ułożona jezdnia jest 
bardziej szorstka: 

Wogóle z praktyki naszej 
dochodzimy do wniosku ze 
t. zw. jezdnia asfaltowa oka” 
zała się różna w różnych 
punktach miasta, 

Bardzo ciekawie  acenia 
rzecz daorożkarz p. St. Nagór: 
ski (nr. 91); powiada on 
wręcz: 

— Co tu dużo gadać; asfal- 
towe jezdnie są niebezpiecze 
ne zwierzęta łamią na nich 
nogi, a panowie opiekunowie 
(Tow. opieki nad zwierzęta- 
mi, przyp. red.) patrzą na to 
bezradnie. Żaden hacel takiej 
jezdni się nie trzeniaś ”* 

— Więc cóż zrobić? 

— Tak, jak podobno. za- 
granicą: co miesisc, najmniej. 
polewać takie ulice smcłą į 
przysypywać piaskiem, a wte- 
dy. wilk bedzie syty į owca 
cala — zakończył p. Zagórski, 

Warto byłoby się nad tem 
zastanowić, 
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KTO chce mieć 
solidnie, 
tania pokyty 
doch niech zwró- 
ci się do zakładu 
hlacharskiego 
Więckowskiego, 
Płac Trzech Krzy- 
ży 7, tel. 515-32 


MEBLE NA 
RATY igor 


minowe. 
Pojedvńcze sztuki. 
Całe komplety. 
Wybór otoman 
Garnitury salono- 
we. Kredensy, Me- 
ble biurowe. Sza- 
lv. Stoły. Łóżka 
Bieliźniarki. Sta- 
łym i rekomendo- 
wanym klijentom 
bez za iczki. 
„Rileksanrder* 
ffarszatkow- 
ska_108. 120 


FUTRA.. RA- 


TY najdogodniej- 
sze warunki, 
palia fokowe, ka- 
rakułowe, bibreto- 
we i pluszowe, ga- 
lanterja  futrzana, 
futra męskie, prze- 
róbki podług naj- 
nowszych modeli. 
10 procent taniej 
wykonywa wy- 
twórnia futer i o- 
kryć, Dzieina 5 
m. 34. i27 

solid- 


MEBLE ne po- 


leca w dużym wy- 
borze A. Maczek 
Chłodn 36. 180 


TYLKO za? zło- 

te za- 
miast 72 zł. moż- 
naotrzymaćzegarki 
złote pierścionki. 
obrączki,łańcuszki 
oraz inne towary. 
Warunki, cenniki 
oraz i serje wysy- 
tamy tylko za na- 
desłaniem 30 gro- 
szy. Dom Towa- 
rowy, Warszawa, 
Skrzynka poczto- 
wa Nr. 452—]. 


NA RATY 
ZEGARY Ser 


ne i 
zegarki, 6-miesię- 
czne spłaty bez 
zaliczki Poznań- 
ski, Nowy awiat 
12. 224 


Z LICYTACJI 


Wyprzedajemy fu- 
tra meskie, palta 
zimowe jesienne, 
uczniowskie gar- 
nitury, kurrtki na 
baranach 


WILCZA 57 
Z BRAMY. 


TAŃCÓW mo- 


dnieiszych, charle- 
Stone, oraz wiro- 
wych i mazura wy- 
ucza szybko szko- _ 
taart bat. Hofiman, 
Marszałkowska 
lil. Studenci u-9 
stępstwa. 35 


Nadobne czytelniczki nasze, 
biorące udział w konkursie na | 
gwiazdy filmowe ustawicznie 
zasypują redakcję naszą pyta- 
niami: 

— W jaki sposób komisja sę- 
dziowska potrafi ustalić, czy ta 
lub inna kandydatka posiada 
zdolności filmowe. Przecież nie- 
wiasta o rysach nieraz kardzo 
regularnych, może na filmie o- 
kazać się tylko pięknym posą- 
giem, przeciwnie zaś, osoba w 
życiu codziennem zupeinie prze 
ciętna, może być zdolną aktor- 
ką filmową? 5 

Istotnie, komisja sędziow- 
ska będzie miała zadanie nader 
trudne: — na podstawie suro- 
wego materjału trzeba będzie 
zadecydować o stopniu uzdol- 
nienia tej lub innej osoby. 


Przechowywanie owoców AZ Banik Odra 
ta y skiej przyjdzie Komitet Organi- 
|zacyiny. Panie, desygnowane 
Owoce, które chcemy zachowaćypiej gdy powietrze w komorce jest | przez komisję sędziów, staną 
przez zimę, nie powinny być składa: |trochę wilgotne, gdyż przy przewics przed objektywem lilmowym. 
ne do piwnicy, gdyż powietrze piw:|wie nie jest to szkodliwe, a wplywa Pod kierownictwem doświad- 
niczne, przesiąknięte stęchlizną ina świeżość i jędrność- owoców. |czonegśo reżysera z każdej z 
wilgocią, odbiera im właściwy aro:| Owoc, przechowywany w miejscu nich zrobi się kilkadziesiąt me- 
mat. a przechowywane w piwnicy | suchem mniej jest skłonny do gnicia, | trów filmu. 
kwaszone ogórki, kapusta i jarzyny |ale za to prędko więdnie i staje się Wyświetlenie takiego filmu 
udzielają owocom niepożądanego za: | nicHmaczny. przed komisią sędziowską bę- 
pachu, co się odbija również i na| Najlepiej, o ile jest miejsce. uło: |dzie  eśzaminem najbardziej 
smaku. Najstosowniejszą w tym celu|źvć owoce na pólkach, które się miarcdajnym i bezstronnym. Z 
jest zabezpicczona od mrozu komór: | mieszczą jedne nad drugiemi w od: | drugiej strony uwolni to ucze- 
ka, mająca czyste i chłodne powiez | stępach 30 cm. Egzemplarze nad: stniczki konkursu od tremy, 
trze. Podczas cieplych dni okienka | psute (od czasu do czasu trzeba ro: związanej z ukazaniem się na 
lub wentylatory moga być przez|bić przegląd) należy natychmiast u- estradzie przed tłumem publi- 
dzień i noc Gtwartc. zas podczas | suwac. czności. 
mrozu należy tylko przewietrzać. Le:| C E E rora 
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Anglja, Ameryka i Francja 


Kwietniana moda 


Sztuczne kwiaty będą : tej zimy 
czywiały nasze futra, płaszcze 1 ko- 
sł umy, tworząc na ich tle barwną 
plamę. Nie są to jednak duże chry- 
zontemy i róże z zeszłego roku, ale 
bukieciki drobnych, misternych kwiat 
ków, w kolorze odpowiednim do pla- 
szcza lub neutralnym, Więcei tonów 
pastelowych niż jaskrawości. 

Przy wieczorowych sukniach modne 
są bardzo z kwiatów całe naramiącz- 
ka. Jeżeli wycięcie jest ukośne, to 
takie kwieciste naramiączka daje się 
tylko jedno. Bardzo to ładne i młode. 

Kwiaty średniej wielkości (róże, 
śwożdziki itd.) używa się często do 
sukien domowych lub  wizytowych, 
ale nie przy kołnierzyku, tylko po- 
prostu zalkniełe za pasek. 

A propos kwiatów na ulicę — trze- 
ba pamięłać, ażeby wasze były świe- 
że, a nie zbrudzone lub podniszczone. 
Wówczas już lepiej się ich wyrzec, 


Trzy śliczne aktorki Paramountu w najnowszym filmie, |5dyż zamiast podnieść psują tylko caj | Tak wygląda kandydatka Nr. 155, której naturalną podo- 
symbolizujące trzy kulturalne i polityczne potęgi: Anglję. Ame- |lość. biznę podajemy po mistrzowskiej charakteryzacji na swoisty 
ryke i Francję. A Mira. typ prowincjonalnej kumoszki. 
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